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„MODELARZ” 
Gai" Klasyfikuje najlepszych 
S MODELARZY-SPORTOWCÓW 1978r. 


3. Rozmowa z dyrektorem ds. 
sportów obronnych ZG LOK 


MODELARZ 


STYCZEŃ 1979 





|. Rakietoplan-miękkopłat 
. Koństrukcje zagraniczne — 
„Genesis” 


Model szybowca F1A Sk-48 
„Retro 


PRZEDSTAWIAMY NAJLEPSZYCH MODELARZY-SPORTOWCÓW 1978 ROKU 


« Czechosłowacki samolot my- 


śliwski Avia B.534 
. Kontenerowiec 
| Z kraju i ze świata 
Kotwice 


. Aktualności modelarstwa ko- 
łowego i okrętowego 


1. JULIUSZ JAROŃCZYK 
z Muszyny — 
modelarstwo kosmiczne 


Na mistrzostwach świata w Bułgarii zdo- 
bywca w klasyfikacji indywidualnej tytułu 
mistrza świata oraz drużynowej mistrza w kla- 
sie modeli rakiet czasowych ze spadochronem 
S3B i drugiego wicemistrza świata w klasie 
makiet rakietowych $7. Aktualny mistrz w kla- 
sie modeli rakiet $3B, mistrz w klasie S7 


|. Międzynarodowy konkurs mo- 
deli klasy C1-C4 — Jablo- 
nec — CSRS 

. Problem ładowania akumu- 
latorów „Webraprop” 


Wj wicemistrz w klasie rakietoplanów 
j4B. I 





. II ogólnopolska wystawa 
twórczości technicznej „Ląq- 
dem, morzem i powietrzem” 


w Rzeszowie 
2. JACEK DĘBOWSKI 
z Krakowa — 
modelarstwo okrętowe 


„ Budujemy somi 


. Samochód osobowy „Zasta- 


wa 1100" Zdobywca trzech pierwszych i dwóch dru- 
gich miejsc na mistrzostwach Europy modeli 
pływających NAVIGA-78 rozegranych w Can- 
nes — Francja. Na międzynarodowych zawo- 
dach modeli pływających klasy C w Jablo- 
nec — CSRS zdobył trzy pierwsze i jedno 
drugie miejsce. 


Ludzie modelarstwa — Ta- 
deusz Dec 


„ Nasza biblioteczka 
. Fotociekawostki 


NASZA 
OKŁADKA 





W Parczewie, woj. Biała Podl., 
od 1973 roku działa Klub Mode- 
larski LOK. Na zdjęciu Adam 
Wodziński członek klubu przy 
modelu holownika *„Jantar", który 
przygotowuje na sezon sportowy 
w 1979 roku. i 


3. RYSZARD WRÓBLEWSKI 
z Torunia — 
modelarstwo kosmiczne 


Na mistrzostwach świata w Bułgarii zdobył 
w klasyfikacji indywidualnej i drużynowej dwa 
tytuły drugiego wicemistrza świota w klasie 
modeli rakiet czasowych S3B. Mistrz Polski 
w klasie rakietoplanów S4B. 


Ciąg dalszy na str. 4 





Fot. 1. ZIÓŁKOWSKI 
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MODELARSTWO—WAŻNYM ELEMENTEM 





WYSZKOLENIA POLITECHNICZNEGO 





Rozmowa 

z dyrektorem 

do spraw 

Sportów Obronnych 

i Politechnicznych 
Zarządu Głównego LOK 
— płk. dypl. $ 
WITOLDEM 
KONWIŃSKIM 


VII Krajowy Zjazd Ligi Obrony 
Kraju wytyczył zadania dla całej 
lokowskiej organizacji na lata 1978— 
1981. W programie działania przy- 
jętym przez Zjazd bardzo dużą wa- 
gę przykłada się do masowej dzia- 


łalności politechnicznej, Czytamy 
tam m. in. „Jednym z celów dzia- 
łalności politechnicznej Ligi jest 


upowszechnianie wśród społeczeń- 
stwa — zwłaszcza młodzieży — sze- 
roko rozumianej kultury technicz- 
nej, rozbudzanie zainteresowań po- 
stępem i nowoczesną techniką, a 
także prowadzenie masowego szko- 
lenia w tym zakresie w różnych 
specjalnościach. Efekty masowej 
działalności  politechnicznej LOK 
stanowią już konkretny wkład w 
przygotowanie młodzieży do służby 
wojskowej + do pracy w gospodar- 
ce narodowej”. 

Modelarstwo jest bardzo ważnym 
elementem wyszkolenia  politech- 
nicznego i dlatego zwróciliśmy się 
do dyrektora do spraw Sportów 
Obronnych i Politechnicznych ZG 
LOK płk. dypl. Witolda Konwiń- 
skiego z prośbą o ocenę dotychcza- 
sowej — pozjazdowej — działalno- 
ści w tym zakresie i wskazania kie- 
runków działania w latach następ- 
nych. 

— Tow. Pułkowniku, zadania wy- 
nikające dla LOK z ogólnopolskiego 
programu politechnicznego wycho- 
wania młodzieży, oraz istniejące du- 
że zapotrzebowanie społeczne na 
działalność modelarską, zobowiązują 
naszą organizację do dynamicznego 
i coraz efektywniejszego rozwijania 
tego kierunku działania. Minęło już 
kilka miesięcy od VII Zjazdu, jak 
przebiega realizacja zadań wytyczo- 
nych przez Zjazd w zakresie mode- 
larstwa? 

— Moja ocena będzie niepełna. 
Po prostu Zjazd wytyczył plan 
działania na kilka lat, a trudno so- 
bie wyobrazić by w ciągu kilku 
miesięcy można było wszystkiego 
dokonać. Niemniej możemy się już 
pochwalić pewnymi. osiągnięciami. 

Zanim jednak przejdziemy do ich 
omówienia, warto przypomnieć — 
oczywiście w dużym skrócie — kie- 
runki działańia modelarstwa jakie 
nam określił VII Krajowy Zjazd. 
Pierwsza sprawa to umocnienie już 
istniejących oraz organizowanie no- 





wych klubów i pracowni modelar- 
skich. Założono, że w każdym wo- 
jewództwie powinniśmy powołać do 
życia 4—5 modelarni rocznie. I tu 
można mówić już o pewnych osiąg- 
nięciach. W wielu województwach 
jak Katowice, Bydgoszcz, Gdańsk 
powstało wiele nowych klubów, nie 
wszędzie tyle ile zakłada program, 
ale to jest przecież dopiero kilka 
miesięcy od Zjazdu. Trzeba jednak 
dodać, że w niektórych Zarządach 
Wojewódzkich LOK nie przykłada 
się starań w tym kierunku i tam 
trudno mówić o jakimkolwiek po- 
stępie w tej dziedzinie, 

Musimy również wprowadzić ja- 
sną i przejrzystą strukturę organi- 
zacyjną w modelarstwie. Klub mo- 
delarski to podstawowa jednostka 
naszej organizacji, stąd jednoznacz- 
na musi być jego nazwa np. „Klub 
Modelarski LOK przy K i 
tylko klub czy modeli 
nazwy, do którego każdy może się 
przyznać. 

Bardzo często nasi działacze za- 
słaniają się argumentami, że brak 
jest materiału, sprzętu czy artyku- 
łów politechnicznych. Niewątpliwie 
są to trudności nieraz hamujące 
rozwój modelarstwa, ale przecież 
tego samego typu problemy mają 
np. Katowice co Przemyśl czy Jele- 
nia Góra. A jednak modelarnie tam 
działają i co więcej wskazują ten- 
dencje rozwojowe, Czyli jeżeli się 
chce, można wszystko zrobić. Zresz- 
tą gdyby jakakolwiek działalność 
organizacyjna rozwijała się bez 
przeszkód, bez pokonywania trudno- 
Ści wtedy nie można by było mó- 








wić o zaangażowaniu społecznym, 
o zamiłowaniu do tej działalności, 
bo wszystko byłoby podane „na ta- 
lerzu”. Kłopoty były, są i będą, ale 
to nie zanczy, że są one usprawiedli- 
wieniem tego, że czegoś się nie robi. 
- Modelarz, czy cały klub, jeżeli 
mają we krwi zamiłowanie do” te- 
go co robią, uczynią wszystko aby 
móc uprawiać tą dziedzinę i potra- 
fią pokonać wszelkie przeszkody. 
Nie znaczy to, że nie dostrzegamy 
trudności. Podejmujemy np. — 
wspólnie z Centralną Składnicą 
Harcerską — wysiłki, by w miarę 
możliwości zwiększać zaopatrzenie 
rynku w rzeczy niezbędne dla pro- 
wadzenia szkolenia oraz budowy 
modeli sportowych. 

Doceniając trudności subiektyw- 
ne, musimy zwiększać pomoc dla 
Zarządów Wojewódzkich w zakre- 
sie sprzętowo-materiałowym. Źle 
się dzieje, gdy np. jeden ZW posia- 
da 20 urządzeń do zdalnego stero- 
wania, a drugiemu nic się nie daje, 
mówiąc „kupcie sobie”. Musimy dą- 
żyć do likwidacji zbyt dużych dys- 
proporcji, szczególnie w modelarst- 
wie zdalnie sterowanym. 

— Tow. Pułkowniku w programie 
przyjętym przez VII Zjazd mówi się 
dużo o rozwoju modelarni zwłasz 
w osiedlach mieszkaniowych i gmin- 
nych szkołach zbiorczych, Jak w tej 
chwili wygląda realizacja tego za- 
gadnienia? 

— Zacznijmy może od liczb. Ma- 
my w tej chwili w kraju 1505 mo- 
delarni, z czego w szkołach 868, w 





Ciąg dalszy na str. 22 


MODELARZ 
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Bo raz pierwszy redakcja „Modelarza” niczym. Głównym zamiarem naszej kla-  delarstwie tym bardziej, gdyż jego pod- 
ogłasza listę 10 najlepszych polskich mo-  syfikacji jest więc próba w uszeregow: stawowe konkurencje obejmują kilkana- 
delarzy sportowców roku. Publikujemy niu w kolejności 10 najlepszych mode- ście kategorii i kilkadziesiąt różnych 





ją na początku roku podsumowując i  larzy — sportowców roku, którzy uzy- klas modeli. Wiadomo też, że trudno 
oceniając w pewnym sensie osiągnięcia skali nie tylko doskonałe wyniki spor- jest porównać taki sam wynik uzyskany 
sportowe uzyskane przez modelarzy we  towe, ale także swoją jawą sportow- w dwu różnych klasach modeli. W re- 





Wszystkich konkurencjach sportu mode- ca gódnego naśladowania o najwyższych  gulaminie naszym nie stosowaliśmy ści. 
larskiego w minionym roku 1978. Listę walorach moralno-społecznych zasłużyli siej punktacji, niemniej ustaliliśmy pew- 
naszą traktujemy jako jedną z odmian na LQ wyróżnienie. Trudno nam było ne kryteria oceny, którymi są w kolej 
współzawodnictwa najlepszych sportow- ustalić ścisły regulamin klasyfikacji, ności: 
ców, „zalmujących się „modelarstwem trudno jest przecież zmierzyć 1 ocenić — wysoki poziom sportowy. modelarza 
okrętowym, kołowym, kosmicznym, lot- wysiłek zawodnika | jego sukces. W mo- godny naśladowania, 

— wzorowa postawa moralno-społeczna, 
— rezultaty uzyskane w zawodach t in- 

ne wyczyny sportowe. 

Na pierwszym miejscu stawialiśmy 
NZczyay, uzyskane indywidualnie, a na- 
stępnie zespołowo w mistrzostwach świ: 
ta i Europy, w których brali udział i 
odnieśli sukcesy w 1078 roku nasi mo- 
delarze. Na drugim miejscu naszej oc 
ny postawiliśmy zdobyte rekordy świa- 
ta. Niestety w tym roku nasi modela- 

















z rze nie mogą się jeszcze poszczycić ta- 
4. ANDRZEJ ŁĄCZYŃSKI kimi osiągnięciami, W następnej kolej- 
ze Szczecina — ności braliśmy pod uwagę miejsca za 





jęte w innych imprezach międzynarodo- 
modelarstwo okrętowe wych, a dalej miejsca zajęte w mistrzo- 
stwach Polski oraz inne Wyczyny spor- 








Wicemistrz dwukrotny ai ną EC ft o miejscu w_ naszej 

Europy w klasie modeli pływających C, roz Ka kac zadęcydowała, nie tylko ja- 
ji. M uk k: i, 

granych we Francji. Aktualny mistrz Polski "Chcielibyśmy jeszcze deh ode = 


w klasie modi 





li pływających F2. przy ustalaniu listy 10 najlepszych mode- 
arzy roku konsultowaliśmy się z Wy- 
działami Modelarstwa Zarządu Głównego 
Ligi Obrony Kraju oraz Aeroklubu PRL, 
gdzie %lismy pełną aprobatę zasad 
1 kolejności ostatecznej klasyfikacji. 
Najwięcej miejsc na naszej liście dzie- 
sięciu najlepszych modelarzy — sportow- 
ców zajęli przedstawiciele modelarstwa 
okrętowego, jest ich aż czterech, trzej 
są przedstawicielami modelarstwa lot- 











5. ALEKSANDER RAWSKI niczego. dwóch kosmicznego i jeden s: 
Wea mochodowego. 

x Warszawy — zajęcie pierwszego miejsca w naszej 

modelarstwo okrętowe klasyfikacji przez Juliusza Jarończyka 


jest) naszym zdaniem | bezdyskuryjne, 

W międzynarodowych zawodach państw  świała mówi samo Ja siebie Dostonaie 
_iocjalistycznych modeli okrętowych w Buł- drugie miejsce zajęte przez Jacka Dę- 
zorii zdobył pierwsze miejsce w klasie FIE.. Bowskięśo. który spośród tekorocznych 
aroz drugie... miejsce w klasie FIE. W mię- imprezach walędzynarzcccndh TEGA er 
dzynarodowych zawodach w Warszawie zajął - przypadkowe. 


ję 5 ty Ryszard Wróblewski, aktualny wice- 
w klasie modeli pływających FIE pierwsze - „ETZ pałą edo kpt walny, wice 


miejsce. Aktualny mistrz Polski w tej klasie kolegami z ekipy na ostatnich mistrzo- 
modeli. stwach świata doskonałą formę sporto- 
wą i udowodnił, że sukcesy Polaków na 
poprzednich mistrzostwach nie były 
przypadkowe. 
Czwarte, a następnie piąte miejsce 
przypadło ym doskonałym modela- 
rzom, prze iwicielom _ modelarstwa 
pływającego inż. Andrzejowi Łączyńskie- 
mu i inż. Aleksandrowi Rawskiemu. 
Mgr Andrzej Rachwał od wielu lat 
czołowy modelarz lotniczy uplasował - się 
tym razem na szóstym miejscu, a tuż 
za nim mgr inż. Edward Ciapała, rów- 


























6. oi zy nież, przeds awiciel modela Gra lotni- 
— niczego, wielu lat nasz lepszy za- 
Alo jek wodnik: w_ klasie. modeli halowych. 5) 


Jedyny przedstawiciel modelarstwa sa- 
mochodowego, Joachim Przybyła zajął 
Zwycięzca międzynarodowych .zawodów w miejsce ósme. Mamy nadzieję, że jego 
klosie modeli prędkościowych na uwięzi F2A Koledzy zajmujący się tą konkurencją 
Hradec Kralove — CSRS, zdobywca dru- ku 1o78 byli liczniej reprezentowani r 
w Hradec Kralove , zdobywca u 1979 byli liczniej reprezentowani na 
giego miejsca w międzynarodowych zowodach naszej liście. 
w Sofi (Bułgaria) i Pieniszego w międzyno- „Marek Wójcik z warszawy dziewiąte 


ty " miejsce, jmuje się trudną konkuren- 
rodowych mistrzostwach NRD. Mistrz Polski ją modelażstwa pływającego, a miano- 
w tej klasie modeli. wicie modelami zdalnie sterowanymi. 
Naszą listę zamyka młody modelarz z 
Częstochowy, Mirosław Barylski, który 
przy olbrzymim nakładzie pracy 'ustano- 
wił w 1978 roku aż sześć nowych rekor- 
dów Polski w klasie modeli latających 
zdalnie sterowanych, w tym dwa abso- 
lutne tj. rekord wysokości lotu (2000 m) 
1 odległości w obwodzie zamkniętym 

















7. EDWARD CIAPAŁA Gteszymy się bardzo, że na liście 10 
z Trzebini Śląskiej — najlepzych miodalarzy -- sportowców 


1978 roku znaleźli się przedstawiciele 
wszystkich czterech konkurencji mode- 
larstwa, wyróżnionym serdecznie gratu- 
Zwycięzca międzynarodowych za-  lujemy. Sądzimy, że ta forma współza- 
wodów w klasie modeli halowych WoCASiwz nie yłko CH 
FID w Slanik Prohovo — Rumunia. ozynsie do podniesiehia poziomu Spor 

W roku 1978 ustanowił w tej klasie  towego całego naszego modelarstwa. 
modeli rekord Polski. Aktualny mistrz / Jeszcze raz serdecznie gratulujemy 
Polski wszystkim tym, którzy znaleźli się na 
<: naszej liście, a pozostałym modelarzom 
życzymy, aby w 1979 roku znaleźli się 

Dokończenie na str. 8 w dziesiątce najlepszych. 


mgr PAWEŁ WŁODARCZYK 


modelarstwo lotnicze 




















RAKIETOPLAN - MIĘKKOPŁAT 


Rakietoplan o układzie „Ro- 
gallo” publikowany w bieżącym 
numerze miesięcznika  „Mode- 
larz” został opracowany przez 
radzieckiego konstruktora Belou- 
sa. Modele tego typu stosowali z 
dużym powodzeniem zawodnicy 
radzieccy w roku 1977 na zawo- 
dach modeli rakiet w Dubnicy — 
CSRS, jak również na ostatnich 
mistrzostwach świata w 1978 r., 
w Jamboł w Bułgarii, Zawodni- 
cy bułgarscy w mistrzostwach 
świata też wystartowali z tego 
typu modelami. Biorąc pod uwa- 
gę ich prostą konstrukcję, a jed- 
nocześnie doskonałe właściwości 
lotne warto rozpowszechnić tę' 
konstrukcję i w naszym kraju. 

Rakietoplam, po złożeniu i owi- 
nięciu go płaszczyzną nośną, 
wsunięty jest do rakiety. Rakie- 
ta jest wyposażona w silnik o 
impulsie 15 Ns. Rakietoplan zo- 
staje przez nią wyniesiony na 
bardzo dużą wysokość i zostaje 
tam z niej wyrzucony. Spręży- 
na (D) otwiera płaszczyzny nośne 
i model wykonuje już dalej lot 
samodzielnie. 

Rakieta nośna powraca na zie- 
mię na taśmiie hamującej zamo- 
cowanej mocną nicią do wew- 
nętrznej części korpusu rakiety. 
Rakiety nośne radzieckich ra- 
kietoplanów były zwinięte z kar- 
tonu kreślarskiego przesyconego 
epoksydem. Były też stosowane 
cienkościenne rury laminatowe. 

Stabilizatory (A), w ilości 4 
sztuk, były wykonane z dese- 
czek balsowych grubości 2—2,5 
mm. Całkowita długość korpusu 
rakiety wynosi 740 mm, a śred- 
nica wewnętrzna 20 mm. 

Grubość ścianki mierzy 1,5 
mm. Do rakiety są przyklejone 
dwie rurki papierowe o średni- 
cy 5—6 mm i długości około 10 
mm. Spełniają one rolę prowad- 
nic rakiety w czasie startu z wy- 
rzutni. Rakietoplan zwany też 
często miękkopłatem zbudowany 
jest z trzech listew sosnowych o 
przekroju 4x4 mm połączonych 
sprężyną (D) otwierającą płasz- 
czyzny nośne. Zmechanizowany 
jest on drutem, gumą modelar- 
Ską i nicią. W odległości 300 mm 
od przodu na głównej listwie 
skrzydła miękkopłata (całkowita 
długość tej, listwy wynosi 625 
mm) jest przymocowana na za- 
wiasie (E) listwa 4x4 mm o 
długości 330 mm, na którą z jej 
drugiego końca na stałe wkle- 
jona głowica (B) wytoczona z 
drewna lipowego lub balsy. Na 
końcu głównej listwy płata jest 
też na stałe wklejony tłok rów- 
nież wytoczony z drewna lipo- 
wego lub balsy. Ma on długość 
25 mm i 20 mm średnicy. Tłok 
jest dopasowany do wewnętrz- 
nej średnicy korpusu rakiety 


nośnej. Po zadziałaniu podsypki 
prochowej następuje wyrzucenie 
rakietoplanu z rakiety. 
Rakietoplan po złożeniu, owi- 
nięciu go płaszczyzną nośną i ze 
złożoną taśmą hamującą umiesz- 
czamy w rakiecie. Głowica (B) 
zamyka przód rakiety. Taśma 
hamująca umożliwia bezpieczny 
powrót rakiety po wyrzuceniu z 
niej rakietoplanu. Przed włoże- 
niem silnika do rakiety należy 
zabezpieczyć rakietoplan przed. 
możliwością zgrzania jego pokry- 
cia w momencie zadziałania pod- 
sypki prochowej, Zabezpieczenia 
można wykonać z waty przesy- 
conej szkłem wodnym, a można 
też drobno podarty miękki pa- 
pier. Zabezpieczenie to umiesz- 
czone jest między silnikiem a ra- 
kietoplanem. Silnik mocuje się 
na wcisk w rakiecie tak, aby 
nie miał on możliwości wypad- 
nięcia z rakiety w momencie za- 
działania podsypki, 
By umożliwić regulacj 
najbardziej jego optymalny lot śliz- 
gowy, w głowicy (B) i tłoku (©) 
przewidziane są komory balastowe 
(do wyważania modelu można z px 


modelu na 











wodzeniem stosować plasteline). 
głowicę założona cienka 
gumka na którą jest 





zaczepiony haczyk determalizatora z 
cienkiego drutu stalowego (może być 
on wykonany ze szpilki krawieckie). 
Ta sama gumka przytrzymuje wol- 
notlący się sznur bawełniany. Dh 
gość jego, trzeba dobrać doświać 
czalnie tak, aby przepalił gum! 
po upływie 300 sekund, tj. po czi 
sie maksymalnym dla tej 

deli, 

Po przepaleniu gumki 1 zwolnie- 
niu zaczepionego o nią haczyka d: 
termalizatora, unieruchomiona  do- 
tychci stwa z głowicą (B) z0- 
stanie ściągnięta gumą do tylnej 
części modelu, z pozycji 

Zmiana dotychczasowego jej położe- 
nia spowoduje przemieszczenie się 
środka ciężkości modelu. Zostanie 
przy tym dciągnięta częściowo jedna 
połowa płaszczyzny nośnej, co z 












lasy mt 








Zawodnicy rumuńscy przygotowuja 
do startu rakietopian typu „ROgalio" 





kólei wprowadzi model w lot spi- 
ralny, ściągając go tym na ziemię. 

Jest to urządzenie proste 1 Jedno- 
cześnie bardzo skuteczne. Ściągnię- 
cle płaszczyzny nośnej powoduje nić 
rzywiązana jednym końcem do 
stwy z głowicą (B), drugi jej ko- 
niec jest przywiązany do krawędzi 
płata. Płaszczyzny nośne miękkopła- 
tów radzieckich i bułgarskich były 
wykonane z folil metalizowanej gru- 
bości B—10 mikronów. 2) przykle- 
jona do listew rakietoplanu klejem 
epoksydowym, względnie rozrzedzo- 
nym klejem „Butapren", 

Całkowitą powierzchnię nośną mięk- 
kopłata zaznaczono na rysunku li- 
nią przerywaną i oznaczoną odpo- 
wiednimi darami, Kąt rozwar- 
cia miękkopłata w locie ograniczo- 
ny jest mocną nicią przymocowani 
do obu zewnętrznych i środkowe, 

ju 














zewnętrznych listew. Nadmiar po- 
krycia, układając się w fałdę powo- 
duje utworzenie się powierzchni noś- 
nej układu miękkopłata „Rogallo”. 
W przypadku z trudnościami naby- 
wanej, można z po- 








E majcieńszą 
tyle! je na 
również przyklejać Tozr. 
jem „Butapren”. 
W moim modelu, który wykona- 
łem dla przeprowadzenia 


oPrŚB, „za 
stosowałem do jego pokrycia bardzo 
Jaka jest dostępna w 

)odarstwa domowe 
je! do pakowania śni 

dań | przetworów spożywczych. 
je się ona przyklejać klejem „Bu 
tapren” Folia ta_ jest 'zedawana 
w formacie 500 x700 mm. Występuje 
w sprzedaży pod nazwą „Ergopak”. 
Przed oblatywaniem  miękkopłata 
należy za gumkę  determalizatora 
umieszczoną na. głowicy (B) zaczepić 
haczyk i w takim położeniu zacząć 
regylaćję 1 oblatywanie modelu £ 
ręki. Do ewentualnego dociążania 
1 regulacji przewidziane są komory 
balastowe w głowicy (B) 1 tłoku (©). 
Przed startem modelu z wyrzutni 
dokładnie sprawdzić położe- 
rodka masy raklety względem 
Pamiętając, że śro- 
„ must bezwzględ- 
w odległości po- 
usu rakiety przed 
np. POZY „średnicy 
rodek masy ra- 
znajdował w. od- 
przed środkiem 
nku_ lotu). 


cienką folię, j. 
lepach 















należ; 
nie 

środka pa 
dek maży, rakiet 
nie znajdować si 
łowy średnicy koi 
środkiem parcia 
rakiety 23 mm 

kiety będzie się 
ległości 11,8 mm 
parcia (patrząc w klei 

Daje to p rt rakiet; 


ność, że 
nastapi prawidłowo 4 beż „Ładnyci 
nieprzewidzianych niespodzianek, 


E. KUROWSKI 























jzącej rakietoplan 


Start rakiety wynos 
o mięickim płacie 
Fot. Zygmunt Janecki 
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RAKIETOPLAN 
klasy S4D „ORZEŁ” 
o układzie Rogallo 


konstr. O.Biełołusow - ZSRR 
oprac. E.Kurowski 
*kreśl. J.T. Maciejewski 
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KONSTRUKCJE ZAGRANICZNE 


„GENESIS” 


MODEL MISTRZA ŚWIATA W KLASIE MODELI 

LATAJĄCYCH — AKROBACYJNYCH NA UWIĘZI 
„Genesis' nie odznacza się zbyt ładną sylwetką. cechuje go 
jednak maksymalne uproszczenie konstrukcji i łatwość wy- 
konania. Jest on również produkowany w zestawach do 
szybkiego la. Start t REŻ 





jnyci 
ęz! u 1978. Również takim modelem startował 
Australijczyk J. Tidey — zajął 15 miejsce w finale. 

Skrzydła i usterzenie poziome tego modelu wykonane jest 
ze styropi 1 gkiejone balsa, jedynie środkowe partie 
wzmocnione zostały dźwigarami z 3 mm sklejki. Oczywiś- 
cię elementy te mogą kyć również zroblone tradycyjnie (zn. 
jako konstrukcyjne z żeberkami balsowymi. Niestety autor 
planu nie podaje profilu skrzydła (jedynie przekrój typo- 
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wego skrzydla styroplanowego), wiadomo „tylo, że. jest, to 
profil symetryczny o grubości ok. 1%,. Kadłub modelu, rów- 
nież bardzo prosty, wykonany całkowicie z balsy, jedynie 
w przedniej cześci wyklejony, jest od środka. skle jką o gru- 
bości 1,5 mi siinika z 1a mm listewek klonowych. Mo- 
del nie ma kabiny, jedynie jej zarys Nchematycznie nama: 
lowany bezpośrednio na kadłubie. 

Do napędu modelu zalecany jest silnik o pojemności od 

|HP40, ENYA45, super Tigre 46 OS40 lub 

lub inny o podobnych parametrach. Na 
ostatnich mistrzostwach ta Bob Hunt startował z silni- 
kiem OS 40 FSR Schneurle z trzyłopatowym, drewnian: 8 
śmigłem wykonanym wg własnego projektu, o śred: 
30 mm 1 skoku 1% mm. (w finale latał ze śmigłem o nieco 
mniejszej średnicy — ck. mm i skoku bez zmian tj. 
156 mm). wcześniej jednak gob Hunt startował również tym 
modelem ni napędzanym silnikiem Super Tigre 46 i Śmigłem 

X180 

Plan modelu, opis | zdjęcia opracowane na odstawię cza- 
sopisma „Aero' Modeller", wydanie październikowe 








mgr tnż. PIOTR ZAWADA 





Dokończenie ze str. 4 
B. JOACHIM PRZYBYŁA 
z Zawadzkiego — 
modelarstwo samochodowe 
Na międzynarodowych zawodach mo- w 
deli samochodów zdalnie sterowanych 
klasy RC-EA rozegranych w Brnie — 
CSRS zdobył pierwsze miejsce. Aktualny 
mistrz Polski w tej klasie modeli. 


9. MAREK WÓJCIK 
x Warszawy — 
modelarstwo okrętowe 


międzynarodowych 
państw socjalistycznych modeli pływa- 
Jących w Bulgarii zdobywca drugiego w linii prostej (32 km), wysokości 
miejsca w klosie F1-V5. Mistrz 

w tej klasie modeli. 


10. MIROSŁAW BARYLSKI 
z Częstochowy — 
modelarstwo lotnicze 


W 1978 roku ustanowił modelem 
zdalnie sterowanym z napędem tloko- 
wym sześć rekordów Polski. W klasie 
modeli samolotów, rekord wysokości 
lotu (2000 metrów) i odległości w ob- 
wodzie zomkniętym (60 km). W klasie 
modeli wodnosamolotów rekord długo- 
trwałości lotu (7 n 56" 23"), odległości 


zawodach 


olski (1100 metrów) i odległości w obwodzie 
zamkniętym (83 km). 





MODELARZ 
s 

















sklejka perforowana 3mm 
+2 żebra z każdej strony. | 


silnik: $.T.-46 
śmigło: 12/6 trzytopatowe 























MODEL KLASY F2B 


„ GENESIS" 


B08_ HUNT - MISTRZ ŚWIATA NA_ROK 1978) 
RYSUNEK NA PODSTAWIE CZASOPISMA „AERO MODELLER" NR 10/78" 
Spracowoj : Piotr Zowada , kreślir: Mourycy Lange 


skrzydło, statecz- 

nik i stery wyk. ze 

styropianu i pokrytej 
balsg 














JĘ przekrój skrzydła (nie w skali) 
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BUALUK 


Każdy zawodnik startujący w ka- 
tegorii F1A powinien dysponować 
następującymi modelami: 

A — standardowym -szybowcem 0 
głębokości płata rzędu 150 mm 
przeznaczonym do startów w 
zakresie prędkości wiatru 0—6 
m/sek. 

B — szybowcem o głębokości płata 
rzędu 135—140 mni rpozezhać 
czonym głównie do lotów do- 
grywkowych i startów w wa- 
runkach zbliżonych do ater- 
micznych. 

C — modelem o głębokośći _płata 
rzędu 160 mm przeznaczonym 
do startów—wy silnym wietrze 
4powyżej_6 |ih/sek), w czasie 
deszczu i - Wj -inńych nieko- 
rzystnych—warunkach _atmo- 
sferycznych. 

Starty w takich czy innych wa- 
runkach atmosferycznych są oczy- 
wiście zdeterminowane nie tylko 
głębokością płata. Decyduje o tym 
również - konstrukcja modelu, profil 
płata, oblatanie modelu itp. Skrom- 
ne ramy niniejszego artykułu nie 
pozwalają jednak na rozpatrzenie 
wszystkich wymienionych  czynni- 
ków. Ograniczamy się zatem do 
opisu konstrukcji modelu SK-48 
„Retro”, który należy zakwalifiko- 
wać do grupy A. Od. dwóch lat 
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model SK-48 „Retro” jest moim 
zasadniczym modelem zawodniczym. 
Startując nim na bardzo wielu 
imprezach osiągnąłem też wiele 
wartościowych wyników. 


A oto niektóre z nich: 


— 6 miejsce na Międzynarodowych 
Zawodach Modeli Swobodnie La- 
tających w Sezimovo Usti (III. 
Jikotesky Pohór) w 1977 r. wy- 
nikiemi 1260 + =kóteśe 

— AI mięjsce na-42 Mistrzostwach 
Polski- Modeli Swobodnie Lata- 
jących — Leszno 1977 r. — wy- 
nikiem 1239 s. 

— I miejsce na Ogólnopolskich Zak 
wodach Modeli Swóbodnie La+ 
tających o Statuę Górnika — Gli 
wice 1978 r. — wynikiem=200—b 
235-8; 

— I miejsce na Ogólnopolskich „Za- 
wodach Modeli Swobodnie. Łata: 
jących o Puchar Wojewódzkiej 
Federacji SZMP — Gliwice 1978 
rok — wynikiem 857 s. 

— II miejsce na 48 Mistrzostwach 
Polski Modeli Swobodnie Lata- 
jących, Leszno — 1978 r. — wy- 
nikiem 1227 s. 

Mimo archaicznej nazwy, SK-48 
„Retro” jest konstrukcją nowocze- 
sną. Płaty z profilem M-57 posia- 
dają dźwigar skrzynkowy o stopnio- 


wanej. wytrzymałości uzyskanej 
dzięki uzależnieniu rodzaju wypeł- 
nienia pomiędzy dźwigarami sosno- 
wymi od odległości do kadłuba. 
Przy kadłubie wypełnienie stano! 

sklejka 1,5 mm, dalej sklejka 1, 
mm, następnie balsa 2,0 mm. Koń- 
cówki centropłata oraz uszy posia- 
dają wypełnienie wykonane z ba 
sy 1,5 mm, Końcowa część krawę: 
dzi spływu (szerokości 5 mm) wy- 
konana jest z sosny. Płaty łączone 
są na języki wykonane z duralu 
grubości 2,00 mm (używanego do 
produkcji samolotów typu Zlin) i są 
zabezpieczone przed  rozsunięciem 
gumkami ściągającymi na krawędzi 
natarcia i spływu (zabezpieczenie 
przed rozsunięciem płatów w trak- 
cie dynamicznego startu). Do górnej 
powierzchni płata przyklejono nitko- 
wy turbulator w odległości 9 mm 
od krawędzi natarcia. Płaty okle- 
jono włóknistym papierem japoń- 
skim i czterokrotnie cellonowano. 

Kadłub stanowi w przedniej czę- 
ści płoza, w tylnej rurka laminato- 
wa prod. CSRS. 

Płoza zbudowana jest z blachy 
duralowej 1,5 mm oklejonej sklejką 
1,0'mm i balsą. Płoza zawiera po- 
mieszczenie na hak dynamiczny, 
wycięcie na wyłącznik czasowy i 
śrubę, na którą wkręcany jest mo- 
siężny hak wyważający. 

Zastosowano zmodyfikowany hak 
dynamiczny konstrukcji Mitniewa 
(ZSRR), który przymocowany jest 
dwoma wkrętami do klocków przy- 
nitowanych do duralowej części pło- 
zy kadłubowej, Część przednią ka- 
dłuba polakierowano żółtym mato- 
wym Humbrolem, część tylną na- 
tomiast oklejono czerwonym papie- 
rem japońskim. Stateczniki są kon- 
strukcji pełnobalsowej. 

Statecznik poziomy posiada dźwi- 
gar Skrzyńkówy i wzmocniony jest 
rowingiem=z włókna węglowego na- 
klejonym na krawędzi natarcia. 

'W modelu zastosowano opisaną 
już w „Modelarzu” nr 7/1977 zmia- 
nę kąta zaklinowania statecznika 
poziomego, Model startuje na holu 
wykonanym z żyłki o grubości Q© 0,6 
mm. 

W warunkach zbliżonych do ater- 
micznych model uzyskuje czasy lo- 
tów w granicach 180—190 s. 

STANISŁAW KUBIT 


Fot. Z. Postała 








aprojektowany przez inż. 
Frantiska Novotnego 
myśliwiec B.534 prze- 
kazany został 8 wrześ- 
nia 19338 r. do VLUS 
(Vojenskeho  Leteckehc 
Ustavu Studijniho — 
Instytutu _ Badawczego 
Lotnictwa Wojskowego), gdzie do 6 
czerwca 1934 r. poddawany był te- 
stom przez pilotów wojskowych. - W 
czasie prób okazało się, że samolot 
jest łatwy w pilotażu i bardzo zwrot- 
ny. Prędkość max. na wysokości 4000 
metrów dochodziła do 360 km/h, poza 
tym samolot posiadał bardzo krótki 
start, wynoszący zaledwie. 77 me- 
trów. Wszystkie te walory sprawi- 
ły, że wytwórnia otrzymała zamó- 
wienie na produkcję seryjną dla 
potrzeb wojska. Myśliwiec ten bu- 
dowano w czterech seriach i z mo- 
dyfikacją Bk.534. Razem zbudowano 
na zamówienie MNO 424 samoloty 
B.534 i 55 w wersji Bk.534, na 
eksport zbudowano 18 samolotów. 
Po zajęciu Czechosłowacji Niemcy 
zbudowali 21 samolotów B.534 i 66 
Bk.534. Łącznie zbudowano 584 sa- 
moloty tegu typu. 


KONSTRUKCJA —  jednomiejsco- 
wy, jednosilnikowy dwupłat my- 
śliwski o konstrukcji mieszanej z 
podwoziem stałym. 





Na zdjęciu elementy modelu samolołu AVIA _B.534, który wyprodukował 8 
słowackie sakłady „KOVOZAVODY PROSTEJÓW" says 





KADŁUB — konstrukcji kratowni- 
cowej wykonanej z rurek stalowych 
łączonych nitami i śrubami, przed- 
nia część kadłuba aż za kabinę po- 
kryta arkuszami blachy duralowej. 
©ylna część kadłuba miała oprofi- 
lowanie z drewnianych wręg i pod- 
łużnie pokrytych płótnem. Zakoń- 
czenie kadłuba na wysokości uste- 
rzenia pokryte blachą duralową. 
USTERZENIE — klasyczne, kon- 
strukcja metalowa. Stateczniki i ste- 
ry pokryte płótnem. Statecznik po- 
ziomy o możliwości regulacji kąta 
natarcia w zakresie od +25 do 
—2 wsparty dwiema parami zastrza- 
łów. 

SKRZYDŁA — samolot B.534 miał 
dwa płaty o różnej rozpiętości, z 
których płat górny składał się z 
trzech, a płat dolny z dwóch części. 
Płat dolny posiadał wznios +-2*, na- 
tomiast płat górny wzniosu nie po- 
siadał. 

PODWOZIE — główne nie chowane 
trójgoleniowe z jedną golenią ela- 
styczną wyposażoną w amortyzator 
olejowo-powietrzny. W serii 3 i 4 
samolot wyposażony był w owiewki 
koł (przy eksploatacji na lotniskach 
polowych owiewki okazały się nie- 
przydatne i w ' większości zostały 
zdemontowane). Koła główne po- 
siadały hamulce pneumatyczne. Pło- 
za ogonowa miała amortyzator ole- 
jowo-powietrzny oraz ostrogę, która 
mogła być wymieniana począwszy 
od płatowca nr 194 na kółko ogono- 
we. 


UZBROJENIE — B.5% I seril uzbrojony 
był w cztery karabiny z czego 2 umiesz- 
czone były w kadłubie — strzelały przez 
krąg śmigła, a dwa na dolnych płatach — 
strzelały poza kręgiem Śmigła (karabi- 


ny skrzydłowe były w pułkach przeważ- 
nie demontowane jako mało skuteczne). 
B.534 serii 2, 3 1 4 miały cztery karabiny 
umieszczone w kadłubie, które strzelały 
przez krąg śmigła. Wersja Bk.534 miała 
dwa karabiny strzelające przez krąg Śmi- 
gła, umieszczone w kadłubie oraz jedno 
działko typu Oerlikon FFS %0 
umieszczone między 









kie serle B.534 oraz wersja Bk.54 
montowane miały karabiny maszynowi 
wz. 30 kal. 7,92 mm. 

Synchronizację strzałów z obrotami 
śmigła zapewniał synchronizator wz. 30 
Samek. Wszystkie samoloty typu _B.534 
mogły przenosić 6 bomb po 10 kG iub 
4 bomby po 20 KG. 

ZESPÓŁ NAPĘDOWY — wszystkie se- 
rle samolotu B.534 napędzane były dwu- 
nastocylindrowym silnikiem rzędowym 
w układzie „V” HISPANO-SUIZA 12 Yers 
o mocy max. 850 KM. W wersji Bk.534 
zastosowano ten sam silnik, lecz przy- 
stosowany do wbudowania 'między cy- 

rami. 


(ALOWANIE — powierzchnie gór- 
ne płatów i stateczników oraz bocz- 
ne i górne powierzchnie kadłuba 
samolotów  czechosłowackiego  lot- 
nictwa wojskowego malowane były 
na kolor khaki, na płatach i sta- 
tecznikach kolor ten przechodził na 
ich dolne powierzchnie. Podwozie 
również w kolorze khaki. Spód ka- 
dłuba, dolne powierzchnie płatów 
i stateczników — kolor srebrny. Na 
bokach kadłuba malowano godło 
pułku o wymiarach 45x50 cm oraz 
literowe oznaczenie eskadry i ko- 
lejny numer samolotu w eskadrze, 
litery i cyfry koloru białego. Pod 
godłem pułku malowany był kolej- 
ny numer seryjny płatowca, w ko- 
lorze czarnym. Znaki lotnictwa woj- 
skowego malowane były na płatach 
i sterze symetrycznie (na płatach 
zawsze czerwonym wycinkiem do 
wewnątrz, na sterze kierunku nie- 
bieskim wycinkiem w kierunku lo- 





tu). W czasie mobilizacji godła puł- 
ków zostały zamalowane, a po- 
wierzchnie dolne przemalowane na 
kolor jasnoszaroniebieski. W okre- 
sie Słowackiego Powstania Naro- 
dowego samoloty powstańcze malo- 
wane były tak, jak w okresie mo- 
bilizacji, z pewnymi dodatkami: płat 
górny — powierzchnie górne i dolne 
kolor khaki, płat dolny: powierzch- 
nie górne khaki, dolne jasnoszaro- 
niebieski z żółtymi końcami, kolor 


khaki przechodzi na dolne płasz- 
czyzny tak jak w wersji czecho- 
słowackiej. 


Kadłub koloru khaki z powierzch- 
nią dolną w kolorze jasnoszaro- 
niebieskim. Kołpak śmigła i. przed- 
nia część kadłuba za pierwszą rurą 
wydechową "malowana na kolor żół- 
ty. Za kabiną pilota namalowany 
żółty pas okalający kadłub. Pow- 
stańcze znaki malowane były nie- 
symetrycznie (na płatach niebieskim 
wycinkiem w kierunku lotu, na ste- 
rze kierunku niebieskim wycinkiem 
ku górze). 

DANE TECHNICZNE: AVIA BSM 

czwartej serii 

Rozpiętość -— „94 m 

Długość — 2 m 

Wysokość 

Pow. nośni 

Masa własna — 1460 kg 

Masa startowa — 1985 kg 

Prędkość max. na wysokości 100 m — 
406 km-h 

Prędkość max. na wysokości 4000 m — 
363 km-h 





Prędkość przelotowa — 375 km-h 
wznoszenie — 16 m/s — 5 minut na 
5000 m. 


Pułap — 10600 m 

Zasięg — 600 km 

Opracował: MACIEJ J. BALCEROWSKI 
Dane techniczne opisowe zaczerpnięto 
z broszury serii „TBU” pt. samolot myś- 
liwski AVIA B.o34. (nr 34). 
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KARABIN MONTOWANY NA DOLNYCH PŁATACH 
SAMOLOTÓW 1SERRI. 















































( EW YZ Z d 
J P 
|OIDZ7 ma 85% pierwszej serii Samobty tej 
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DREWNIANE ŚMIGŁO FIRMY LETOV 
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Długość całkowita 

Drugość między pionami 

Szerokość 

Wysokość do pokł. 1-szego  -H,s 18,8 m 
Wysokość do pokl: 2-giego dk 15,6 m 
Zanurzenie -T =9/10m 
Wyporność W=232MV (23200 T) 
llość kontenerów 40' 

Ilość kontenerów 20" 

Moc silnika głównego — -Na2l, 3KIWI29000KM/ 
Prędkość -V=40,7kmih (22w) 
Zasięg pływania -Z=26054 km(14500Mm) 
Liczba załogi -|=37osób 
Liczba pasażerów -P=13 osób 
Producent - Stocznia Gdańska im. Lenina 
Data zakończenia budowy - wrzesień 1977r. 


Kolejne numery wręgów jak na owrężu 
pokazanym wyżej. 


5 10 20 30 40 50m 


KONTENEROWIEC__._ 
sk: PLAN_ GENERALNY | RYS. TEORETYCZNY. 
GDA. 


Data :__10.06.1978 Podziałka : jak na_rys.) 


ŃSK 
llość arkuszy: 8 Nr arkusza: 1 





w dziedzinie postęnu technicznego w 
transporcie ładunków, główny wysiłek 
organizatorów transportu oraz produ- 
centów środków przewozowych koncen- 
trował się od wielu dziesiątków lat, 
na wprowadzeniu coraz to doskonal- 
szych środków transportu przez zwięk- 
szenie ich ładowności, 
! „prędkości jazdy. Tendencja t 
rę wzrostu ilościowego masy towarowej 
w obrocie światowym, przyczyniła się 
do powstania coraz większej dyspro- 
arch pomiędzy zdolność 
rodków transportu a zdolnością prze. 
ładunkową portów. Zaistniała więc ko: 
nisczność skoncentrowania się na pro- 
blemie usprawnienia samej obsługi ła 
dunków oraz form ich przewozu. St. 
się „to przyczyną, przełamania tradycyj” 
adunku jako zbiorze 




















nych pojęć o 

mniej lub bardziej uporządkowanych 
jednostek elementarnych, jakimi były 
pakiety 1 opakowania jednostkowe 


(skrzynie itp.), jednostki te zaczęto trak- 
tować jako składniki wypełniające prze 
strzeń ładunkową większego opakowa- 

two: z nim odpowiednio dużą 
Jednostkę ladunkową, jaką 'stał się kont 
tener. 

Właściwy rozwój międzynarodowego 
transportu kontenerowego rozpoczął się 
W,poszatkach roku, 1908. 

Europie przystąpiono do budowy 
rtów kontenerowych przede wszyst- 
im w Antwerpii, Rotterdamie, Amster- 

damie, Bremen 1 w Hamburgu. Porty 
te w następnych latach stale rozbudo- 
wywano. Równocześnie na trasie pół- 
nocnoatlantyckiej rozpoczęły rejsy pierw- 
sze europejskie statki kontenerowe, 

a st przystosowane do przełać 
nnowcga kontenery ładowane 
są przy pomocy żutasi adowych 
lub portowych 1 umieszczane są Czę- 
ściowo w ładowniach statku, w wat- 
stwach 6 do 7 kontenerów jeden na 
drugim, a częściowo na pokładzie na 
pokrywach lukowych, w warstwach do 
4_ kontenerów. Selu. maksymalnego 
Wykorzystania” powierzchni pokładu lik: 

duje wię na statkach wszelki zbędny 
sprzęt pokładowy, jak bomy i maszty. 
Pozostałe niezbędne urządzenia umiesz- 
Cczane są ha rufie statku. Zamiast kon- 
wencjonalnych ładowni statek dzieli się 
na pionowe szyby na głębokość 6 do 
1 kontenerów. 









































Opisany wyżej sposób sztauowania 
kontenerów zapewnia m line wy- 
koczystanie ładowności ale wy- 


magn, w przypadku konieczności czę- 
ściowego rozładunku w portach pó- 
ścednich, rygorystycznego  przestrzej 

nia podczas załadunku zasady: („last — 
on: first — off") ostatni załadunek — 
pierwszym  wyładunkiem. Pojemność 
statków kontenerowych nie przekraczała 
do 1968 roku 738 kontenerów. Dalszy 
rozwój konteneryzacji w transporcie 
światowym, jak również dalszy rozwój 
procesu przeładunkowego przyczyniły się 
do budowy statków kontenerowych o 
coraz większej pojemności (już ok. 1970 
roku weszły do eksploatacji statki za- 
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bierające powyżej 1000 kontenerów). W 
dalszym jednak ciągu dominują statki 
przystosowane do przeładunku plonowe- 
go kontenerów. 
Przedstawicielami tych rozwojowych 
tendencji w światowym budownictwie 
okrętowym są statki kontenerowe dru- 
giej generacji zamówione przez arma. 
torów zachodnioeuropejskich w STOCZ- 
NI GDAŃSKIEJ im. LENINA. Podnie- 
sienie bandery na pierwszym statku 





kontenerowym z serii dziewięciu budo- 
wanych w Stoczni Gdańskiej, który pre- 
zentujemy w formie generalki na roz- 
kładówce odbyło się we wrześniu 1976 r. 


DANE CHARAKTERYSTYCZNE 
STATKU 


Długość całkowita — 204,0 m 
Długość pomiędzy pionami — 1931 m 
Szerokość — 30,8 m. 
Wysokość do pokładu pierwszego — 
18,8 m 

Wysokość do pokładu drugiego — 15,6 m 
Zanurzenie — 10,0 m 5 
Wyporność — 232 MN (23200 Ty 
Moc silnika głównego — 21,33 kwi 

(28 000 KM) 
Prędkość — 40,74/h (22 węzły) 
Zasięg pływania — 26054 km (14500 Mm) 
Liczba załogi — 37 osób 
Liczba pasażerów — 13 osób 
Ilość kontenerów 40' — 120 szt. 
Ilość kontenerów 20' — 920 szt. 


Opisywany. kontenerowiec wyposażony 
jest w kontenerowy żuraw bramowy 
o udźwigu 400 kN (40 T) 1 stałym wysięgu 
12 m, przeznaczony do przeładunku kon. 
tenerów, zarówno 20' jak | 40. Bram 
żurawia porusza się wzdłuż luków kon- 
tenerowych, natomiast żuraw o stałym 
wysięgu poruszający się wzdłuż bramy 
może wykonać obroty o 3608, co g: 
rantuje przeładunek wszystkich konte- 
nerów ustawionych na pokrywach lu- 
ków 1 w ladowniach kontenerowych. 
Wyposażenie żurawia bramowego sta- 
nowią dodatkowe dwie ramy chwytne 
do kontenerów 20' 1 40'. 

Bramowy żuraw kontenerowy może 
pracować ponad dwiema warstwami 
kontenerów, jednak przestrzeganie za; 
dy tni załadunek —: pierwszym 
wyładunkiem” pozwala na ustawienie 
trzech warstw kontenerów w pewnej 
odległości od bramy. pozwalającej na 
swobodny przeładunek w portach po- 
średnich. 
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Na dziobie I rufie cyfry arabskie - podziotka w amldcm). 
„ Na owrężu (wr0] cyfry arabskie - podziałka w stopach 
Wszystkie znaki w kolorze białym. 
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N, 'OLNE. IRTY 
Wszystkie elementy znaku 
w kolorze biatym. 
Pokt 2egi 





Rys.1. 


W ładowniach (24 ładownie) kontenery 


ustawione są w siedmiu warstwach, 
których dostęp umożliwiają pomosty ko- 
munikacyjne znajdujące się, wewnątrz 
kadłuba i biegnące między fadowniami 
1 wzdłuż prawej i lewej burty. Łatwy 
dostęp do kontenerów w ładowniach 
dyktowany jest, między innymi, możli- 
wością ewentualnego połączenia kont 
ów. chłodzonych do instalacji chłodi 
którą zapewnia transport, zarów- 
junku chłodzonego, jak I mrożone- 
go. Ponadto w zakres instalacji chłod- 
niczej wchodzi 120 punktów podłączenić 
wych na pokładzie plonowym, do ko: 
tenerów chłodzonych. Dodatkowa, po. 
wierzchnia ładunkowa została wydzielo- 
na na rufie 1 umożliwia transport 36 
kontenerów 20-stopowych. » 
Szczegółowe rysunki ' kontenerowca 
przedstawionego na załączonym rysunku, 
składające się z 6 arkuszy formatu Al, 
opisu budowy | malowania zostały opu- 
blikowane w  „Planach Modelarskich” 
nr 6/78 dokąd odsyłamy zainteresowa- 


nych tym tematem. 
Inż. A. ROSIŃSKI 
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Wydawany w NRD miesięcznik 


lotniczy pt. „FLIEGER REVUE”- 


zamieścił w nr. 10/1978 rysunki 
w trzech rzutach, podstawowe 
dane techniczne i wielobarwne 
zdjęcie na okładce polskiego 
samolotu rolniczego produkcji 
a b PZL-M-18 DROMA- 


. . . 


Bratnia organizacja w Buł- 
garii, która obecnie nosi nazwę 
Organizacja Wojskowo-Techni- 
cznego Przysposobienia  Społe- 
czeństwa, rozpoczęła , wydawanie 
nowego czasopisma  ilustrowa- 
nego pt. „PATRIOT”. Jest tó 
czasopismo  ogólnoorganizacyjne, 
w którym zamieszczone są Tów- 
nież materiały modelarskie (pla- 
ny modeli, artykuły metodyczne, 
reportaże). Czasopismo ma duży 
format 330 X 230 mm, objętość 
52 strony, zawiera również wie- 
lobarwne zdjęcia. 1 egz. kosztu- 
je 0,40 lewa. ' 


ZNAKI _ZANURZENIA_NA_ LB 
Na dziobie i rufie cyfry rzymskie - podziatka w stopach. 


Na owrężu cyfry arabskie - 


podziolka w stopach. 


Wszystkie znaki w kolorze biatym. 














W wydawanym w NRD mie- 
sięćzniku dla modelarzy kole- 
jowych pt. DER MODELLEI- 
SENBAHNER nr 9/1978 zamie- 
szczono obszerny reportaż z 
Muzeum Kolejnictwa w Wa: 
szawie, zilustrowany 11 zdjęcia- 
mi. Oprócz opisu ogólnego loka- 
lizacji i wyposażenia muzeum, 
reportaż zachęca wszystkich b?- 
dących w Warszawie, a intere- 
sujących się tą tematyką do 
odwiedzenia tego _ przybytku 
wiedzy o historii kolejnictwa. 


Czechosłowacki miesięcznik 
„Modelaf” w nr. 11/78 zamieścił 
całostronicowy rysunek polskie- 
go samolotu S-4 „Kania -3” 
wraz z obszernym opisem tech- 
nicznym oraz zdjęcie modelu 
samolotu wykonanego przez mo- 
delarza J. Nemca z Ceskich /Bu- 
dejowic. 


Posiadacze aparatur radziec- 
kich typu PILOT nie mogli ku- 
pić w sklepach Centralnej Skła- 
dnicy Harcerskiej dodatkowych 
odbiorników i mechanizmów 
wykonawczych. Prowadzone są 
obecnie negocjacje w sprawie ich 








dostawy z Centralą Handlu Za- 
granicznego Związku  Radziec- 
kiego NOVOEXPORT. Mamy 
nadzieję, że wkrótce zostaną 
pomyślnie zakończone. Jeśli to 
nastąpi, matychmiast 'poinfor- 
mujemy o tym naszych czytel- 
ników. 


Trudno w. to uwierzyć, ale 
zdalne kierowanie modeli przy 
pomocy fal radiowych ma już 
ponad osiemdziesięcioletnią hi- 
storię. Pierwsze próby przepro- 
wadził w 1897 r. i wyniki opu- 
blikował Nicola Tesla, Jugosło- 
wianin z pochodzenia. Zachowały 
się też świadectwa z doświadczeń 
przeprowadzonych przez Rosja- 
nina Pilczykowa w 1898 r. na 
modelu pływającym  wyposa- 
żonym w aparaturę do zdalne- 
go kierowania. Pierwszy patent 
na budowę aparatury do zdal- 
nego wykonywania różnych 
czynności zarejestrowali 12 mar- 
ca 1908 r. pod nr. 213729 inży- 
nierowie Beck it Wirth w No- 
rymberdze. Prawdziwy i ma- 
sowy rozwój zdalnego kiero- 
wania nastąpił jednak dopiero 
po II wojnie światowej, w la- 
tach sześćdziesiątych naszego 
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KOTWICE TROTMANA 
Pewnym wariantem kotwicy ad- 
miralicji jest kotwica Trotma- 
na (rys. 4). Jej ramiona są połączo- 
ne z trzonem za pomocą sworznia, 
dzięki czemu mogą obracać się o 
pewien kąt, co pozwala na łatwiej- 

sze zagłębienie ich w gruncie. 
Obecnie coraz częściej stosuje się 
do kotwiczenia okrętów morskich, a 
także spotyka na wodach śród- 
lądowych kotwice Halla. Roz- 
wiązanie to, opatentowane w 1888 
roku, które do chwili obecnej prze- 
chodziło nieznaczne modyfikacje do- 
tyczące jedynie szczegółów, jest u- 
ważane za jedno z najsprawniej- 
szych, tzn. zapewnia wysoki stosu- 
nek siły kotwiczącej do ciężaru 


własnego. 





Rys. 4. Kotwica Trotmana (spawana i od- 
lewana) 


Kotwicę Halla współcześnie stoso- 
waną przedstawia rys. 5 i rys. 7. 
Kotwica składa się z: 
— trzonu (1) 
— korony (2) 


(6). 


Cechą charakterystyczną tej kot- 
wicy jest ruchoma głowica obraca- 
jąca się względem trzonu o kąt od 


Rys. 5. Rysunek perspektywiczny kotwicy Halla 
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FAZA! FAZAJL 
TREÓZK, WWP 
FAZA III FAZA IV 


ZÓWWNI TRTORZK, 


Rys. 6. Praca kotwicy Halla rzuconoj na 
Ino 


—42 do +42, Taka konstrukcja za- 
pewnia prawidłowe zarycie się łap 
kotwicy w dnie akwenu. Schemat 
pracy kotwicy Halla pokazano na 
rys. 6. 

Podobnie jak i dla kotwic admi- 
ralicji, również dla konstrukcji Hal- 
la znane są wzory, za pomocą któ- 
rych można określić proporcje wy- 
miarowe kotwicy (rys. 7) na pod- 
stawie jej ciężaru. 

Wymiar podstawowy oblicza się wg 
wzoru: 


s 
A=185: VG [mm] 
gdzie G jest ciężarem kotwicy poda- 
nym w kG. 
Pozostałe wymiary określa się na- 
stępująco: 


B=0,779.A  H=1100:A 
C=1,500-A I =2401-:A 
D=0,412-.A  K=3Ai2:A 
E=0857-:A  L=1323:A 
F=9616-A  M=0,700.A 
G= 4,803: A 














Rys. 8, Kotwica Speka 


Wymiary najczęściej spotykanych 
kotwic Halla (dla oryginału i naj- 
ważniejszych podziałek) zestawiono 
w tabeli 2. 

Na tej samej zasadzie, na której 
oparte jest działanie kotwice Halla, 
działają kotwice opatentowane przez 
różnych konstruktorów, różniące się 
kształtem głowicy oraz szczegółami 
obrotowego zamocowania jej na 
trzonie. 


Pewną odmianą kotwicy Halla, 
rozpowszechnioną zwłaszcza na Za- 
chodzie, jest kotwica Speka (rys, 8). 
Jej konstrukcja jest bardzo zbliżona 
do pierwowzoru; cechę charaktery- 
styczną stanowi położenie środka 
ciężkości głowicy na osi obrotu 
trzonu, co zapewnia łatwe i prawi- 
dłowe ułożenie kotwicy w kluzie po 
jej podniesieniu z dna. 


W tabeli 3 podano ciężar i wy- 
miary kotwic Speka produkowa- 
nych przez firmę Koninklijke Na- 
derlandsche Grofsmederij (Holan- 
dia). 

ANDRZEJ NADWORNY 





Rys. 7. Proporcje wymiarowe kotwicy Halla 
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MODELARSTWO- WAŻNYM ELEMENTEM 
WYSZKOLENIA POLITECHNICZNEGO 


Dokończenie ze str. 3 


osiedlach mieszkaniowych — 202, 
pozostałe w domach kultury. O ile 
w osiedlach mieszkaniowych mogą 
być kłopoty tylko typu pomieszcze- 
nia, be finanse na tą działalność 
są, o tyle poważniejszym proble- 
mem są dla nas zbiorcze szkoły 
gminne. 

Powiedzmy szczerze, w tej chwili 
kładziemy bardzo duży nacisk na 
tworzenie modelarni w gminnych 
szkołach zbiorczych. Mogę autory- 
tatywnie stwierdzić, że nie jest 
prawdą, że młodzież z tych szkół 
nie interesuje się modelarstwem. 
Prawda jest zupełnie inna: po pro- 
stu nie ma się tym kto zająć. Nie- 
jednokrotnie widziałem w różnych 
szkołach na wsi, jak młodzież bez 
żadnych specjalnych pomocy wyko- 
nuje sama modele, robią je oczy- 
wiście w domu, bo w szkole to 
nikogo nie interesuje. Nie są to 
oczywiście modele sportowe, ale są 
dowodem, że gdyby tą młodzieżą 
ktoś się zajął — mogłaby się po- 
chwalić sukcesami. 

Tu jest bardzo duże pole do po- 
pisu dla naszych terenowych ogniw 
i instancji LOK, co więcej jest to 
ich obowiązek zajęcia się tym od- 
cinkiem działania. Nie zrobimy tego 
sami ale w sojuszu z kuratoriami 
oświaty i wychowania, z wydziała- 
mi kultury fizycznej i turystyki 
Urzędów Wojewódzkich, z organi- 
zacjami młodzieżowymi. Ale trzeba 
zająć się tym jak najszybciej. Oczy- 
wiście początki nie będą łatwe. Ale 
pamiętajmy, że nie jest sztuką pro- 
wadzić modelarnię przy dużym za- 
kładzie pracy, który ma odpowied- 
nie fundusze i kadrę instruktorską, 
ale sztuką jest prowadzić klub na 
wsi, w gminie, 


I chociaż zależy nam na sukce- 
sach naszych modelarzy na zawo- 
dach europejskich czy światowych, 


"to jednak nie możemy zapominać o 


masowości tej tak bardzo istotnej 
działalności naszej organizacji. A 
czy można mówić o masowości je- 
żeli nie dotrzemy z ruchem mo- 
delarskim do wszystkich gminnych 
szkół zbiorczych? 

— Tow. Pułkownik wspomniał o 
masowości, Ale żeby do tego dojść 
musimy mieć odpowiednią kadrę in- 
struktorską. Ktoś tego młodego 
chłopca czy dziewczynę musi na- 
uczyć stawiać pierwsze kroki w mo- 
delarsgwie. 

— Tak i to jest bardzo ważna 
sprawa. Wprawdzie ZG LOK rok- 
rocznie organizuje — trzytygodnio- 
we — centralne kursy szkoleniowe 
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instruktorów modelarstwa kołowego 
i okrętowego, na których kształcą 
się ludzie skierowani przez poszcze- 
gólne zarządy wojewódzkie. Ale 
okazuje się w praktyce, że to już 
nie wystarcza. Inspiratorami i orga- 
nizatorami szkolenia kadry instruk- 
torskiej i sędziów modelarskich po- 
winny być wojewódzkie ośrodki 
szkolenia i sportu modelarskiego 
przy aktywnym współudziale Ko- 
misji Modelarskich ZW LOK. Roz- 
wój ruchu modelarskiego — to pow- 
tarzam jeszcze raz — nie nastąpi 
w wyniku wydania takiego czy in- 
nego zarządzenia. To jest sprawa 
właściwej pracy — mna tym od- 
cinku — zarządów wojewódzkich, 
gminnych, miejskich czy miejsko- 
-gminnych LOK. I to pracowników 
etatowych, a także aktywu spo- 
łecznego. Od szeregowych działaczy, 
ich zaangażowania w tej dziedzinie 
zależą sukcesy całej naszej 'orga- 
nizacji. 

— Tow. Pułkowniku, organizuje- 
my rokrocznie wiele zawodów, im- 
prez modelarskich, bierze w nich 
udział wiele tysięcy osób. Świadczy 
to zatem, że modelarstwo jest po- 
pularne. I chyba może Towarzysz 
pułkownik — jako zajmujący się 
w ZG LOK tą działalnością — być 
zadowolonym? 


— Cieszy nas duża liczba zawod- 
ników biorących udział w zawodach 
strefowych czy ogólnopolskich, ale 
jednocześnie martwi fakt, że są to 
na ogół zawodnicy z tych samych 
województw jak np. z Katowic, 
Gdańska czy Lublina, Natomiast nie 
spotkałem — w tym roku — za- 
wodników z takich województw jak 
Ciechanów, Konin czy Siedlce. Czy- 
li martwi mnie fakt, że nie wszę- 
dzie nasi działacze doceniają zna- 
czenie modelarstwa, że traktują je 
jako „zabawę dla dzieci”. Drugie 
zjawisko, które nas niepokoi to fakt, 
że zarzucono — a to jest bardzo 
istotne — dbanie o należytą opra- 
wę. zawodów i to nie tylko woje- 
wódzkich, strefowych ale nieraz i 
centralnych. Zawody takie muszą 





"mieć należytą oprawę: 'wciąganie 


flagi na maszt, uroczysty apel ucze- 

, dobry wystrój propagando- 
wy. Trzeba, żeby każdy zawodnik 
przeżywał swój udział w imprezie, 
żeby miała ona akcenty patriotycz- 
nego wychowania. Musimy wyma- 
gać zarówno od organizatorów jak 
i uczestników zawodów kultury za- 
„chowania, propagowania właściwych 
wzorców. Nie jest to rzecz prosta, 
ale musimy nad tym wszyscy pra- 
cować. 





Niepokoi nas również fakt zbyt 
małej liczby młodzieży uczestniczą- 
cej w zawodach. Chcemy, żeby 
młodzież do 15 lat stanowiła co 
najmniej 50%, uczestników, a tym- 
czasem na zawodach widujemy 

"już trochę „starszych panów”. 
Oczywiście modelarstwo jest dla 
wszystkich, ale musimy więcej 
przyciągnąć młodzieży. Przy okazji 
o samych modelach — wydaje mi 
się słusznym, aby większą uwagę 
zwrócić na budowę modeli i prze- 
prowadzanie zawodów np. modeli 
oręża z czasów II wojny światowej, 
którym walczyli Polacy. Modeli 
statków, samochodów i innego sprzę- 
tu zbudowanego w Polsce Ludowej. 
Musi to nam służyć i być wykorzy- 
stane do przeprowadzenia działal- 
ności patriotyczno-obronnej i wy- 
chowywania młodzieży. 

Chcemy do wszystkich zawodów 
modelarskich wprowadzić konku- 
rencje ogólnowojskowe (np. strzc- 
lanie z broni pneumatycznej, tor 
przeszkód, może nawet marsze na 
azymut). Musimy doprowadzić do 
tego, że każda impreza modelarska 
będzie jednocześnie wykorzystana 
do zapoznania jej uczestników z 
osiągnięciami gospodarczymi tere- 
nu — na którym się odbywa — i 
działalnością Ligi. 

— Tow. Pułkowniku, mamy za so- 
bą rok 1978, rozpoczęliśmy 1979. 
Czym może się pochwalić lokowskie 
modelarstwo? Braliśmy — przecież 
udział w wielu zawodach między- 
narodowych, organizowanych było 
wiele zawodów krajowych... 


— zbyt długa byłaby to lista, bo 
przecież odbywały się zawody stre- 
fowe, centralne. Z krajowych wyda- 
rzeń sułtcesem jest umasowienie 
modelarstwa zdalnie sterowanego. W 
1978 roku było pełne obesłanie mi- 
strzostw Polski w tych konkuren- 
cjach. Do najpoważniejszych sukce- 
sów zagranicznych należy zaliczyć 
fakt zdobycia przez naszych mode- 
larzy 1 złotego, 2 srebrnych i 1 brą- 
zowego medalu na międzynarodo- 
wych zawodach modeli pływających 
państw socjalistycznych w Tallinie 
oraz zdobycie aż 13 medali — w 
tym 4 złotych — na mistrzostwach 
Europy „Naviga-78” w klasach 
C1-C4 zorganizowanych w Cannes 
(Francja). 


— Dziękuję za rozmowę, 


Rozmawiał: 
ROMAN HERNICZEK 


MIEDZYNARODOWY 


KONKURS MODELI KLASY C1-C4 


W JABLONEC-CSRS 


Czechosłowacja, kraj na wskroś śród- 
lądowy, przejawia niespodziewanie du- 
żo inicjatywy w zakresie popularyzacji 
modelarstwa okrętowego. W zasadzie 
Czechosłowacy nie posiadają dokładnych 
planów wykonawczych dla tej dyscypli- 
ny, korzystają więc głównie z opracowań 
polskich i enerdowskich. Nie mają do- 
stępu do któregokolwiek morza, tradycji 
w dziedzinie modelarstwa okrętowego. 
Mimo jednak tych wielu trudności, a mo- 
że właśnie dlatego, że co odległe to tym 
bardziej pasjonujące, ten temat jest dla 
nich tak pociągający. 

Inicjatywa organizowania corocznego 
konkursu modelarstwa okrętowego w 
Czechosłowacji jest już znana mod 
larzom w całej Europie jako impreza 
otwarta i ogólnie dostępna, umieszczo- 
na w kalendarzu imprez NAVIGA. Tym 
razem zorganizowano ją w dniach 5—8 





października 1978 r. w miejscowości 
Jablonec nad Nysą, położonej nieda- 
leko granicy PRL, na wysokości Jele- 


niej Góry, w gorszych niż w latach 
ubiegłych 'warunkach lokalowych, 

Były to zarazem mistrzostwa Czecho- 
słowacji w klasie CI—C4 1 międzyna- 
rodowy konkurs, połączony z Wystawą 
udostępnioną publiczności, na warunkach 
płatnych kart wstępu. Tym razem wzięło 
w niej udział 42 modelarzy z Czechosło- 
wacji, 8 z NRD, 6 z Rumunii 1 9 z Pol- 
ski. 

W klasie C3, pod jedną nazwą były 
często po 3—4 modele przedstawiające 
ciągi rozwojowe histori budownictwa 
okrętowego, fazy budowy jachtów ża- 
glowych, wyposażenia okrętowego itp. 

Godnym podkreślenia była liczba mo- 
dell wystawionych w poszczególnych 
klasach, a mianowicie: w klasie CI — 
modeli jednostek żaglowych, wystawio- 
no 31 modeli, w klasie CZ — modeli 
jednostek pływających z napędem me- 
Ghanicznym, zaprezentowano tym Fazem 
33 modele, w klasie C3 — modeli części 
okrętów, fragmentów portów, stoczni, 
ciągów rozwojowych budownictwa okrę- 
towego, scen morskich Itp. wystawiono 
21 zestawów, w klasie C4 — modęli mi- 
niaturowych, wykonanych w _ podziałce 
1:250 1 mniejszej, zaprezentowano 14 mo- 
eli. 


NASZ UDZIAŁ 


Kontynuując zasadę, by za każdym 
razem wysyłać na tę imprezę modela- 
rzy z innego województwa, tym razem 
wzieli w niej udział nasi modelarze z 
woj. szczecińskiego, pod kierownictwem 
znanego wykonawcy w tej dziedzinie, 
Władysława Cichego. Poza tym przybyła 
tradycyjnie 4-osobowa grupa modelarzy 
z Krakowa, przywożąc głównie modele 
turowe klasy C4. 








Najwyższą klasę jak zwykle, pokazał 
Jacek Dębowski z Krakowa, prezentu- 
jąc m. in: najnowszy swój model DAR 
POMORZA w skali 1:60. Była to przy- 
słowiowa „bomba”, za Którą wykonaw- 
ca otrzymał najwyższą notę ze wszyst- 
kich modeli zgłoszonych na konkursie 
mianowicie 95,66 pkt. Na szczególne wy- 
różnienie zasłużył też model jachtu 
OGAR, wykonany przez Jerzego Wolne- 
go ze Szczecina, prezentowany po Taz 
pierwszy na wystawie międzynarodowej, 
za który przyznano złoty medal w kla* 
sie CI i s0 pkt. 

Z dalszych naszych modeli, pokazyw 
nych w Czechosłowacji pierwszy raz, 
należy wymienić: 

— okręt historyczny FRYDERYK WIL- 
HELM Stanisława Kasprzaka, który 
zdobył srebrny medal 1 85 pkt, 

— prom POMERANIA Andrzeja Łączyń- 
skiego, medal srebrny i 87,66 pkt. 

— holownik ZEUS Jerzego Wolnego, me- 
dal srebrny 1 81,66 pkt. 

— drobnicowiec WIELUŃ Janusza Bień- 
kowskiego, medal srebrny i 81 pkt. 

— statek ppoż, STRAŁAK-3 Zbigniewa 
Sokołowskiego, medal brązowy 1 78,66 

t. 

— holównik KULIK Stanisława Kasprza- 
ka, medal brązowy i 77,66 pkt. 

— drobnicowiec OLSZTYN Stanisława 
Kasprzaka, medal brązowy i 76,66 pkt. 

— kuter rybacki HAMDAM Andrzeja 
Łączyńskiego, medal brązowy i 71 pkt. 

— dźwig portowy, medal srebrny An 
drzeja Łączyńskiego i 83,33 pkt, 

— winda kotwiczna Janusza Bieńkow- 
skiego, medal brązowy | 73,66 pkt. 





— okręt ' historyczny GOLDEN HIND 
Marka Aksaka, medal srebrny i 82 
pkt. 


W sumie rezultaty naszych zawodni- 
ków należy uznać za bardzo dobre, od- 
powiadające rzeczywistemu poziomowi 
prezentowanych prac. W tej imprezie 
nie chodzi jednak tylko o zdobycie m 
dali, ale również zapoznanie się z di 
robkiem innych modelarzy, techni. 
wykonania, stworzenie zachęty do pod- 
noszenia swoich kwalifikacji. 

"Tym razem przywieźli również liczne 
modele na medalowym poziomie mo- 
delarze z Rumunii, co było dla wielu 
dużą niespodzianką, Generalnie można 
powiedzieć, że choć tym razem liczba 
modeli biorących udział w konkursie 
była mniejsza, to jednak poziom ich 
wykonania był znacznie wyższy niż w 
latach ubiegłych. 

Na podstawie przeglądu prac zgłoszo- 
nych na konkurs, z których wiele było 
mi już dobrze znanych z poprzedniego 
oceniania, nasuwa się wniosek, że na- 
leżałoby wprowadzić zmiany w przepi- 
sach NAVIGA, ograniczające udział tych 
samych modeli w taklej samej lub po- 
dobnej imprezie. Nie powinno się bo- 












wiem przez dziesięć lat demonstrować 
tego samego, choćby bardzo dobrego 
modelu, bo obniża to rangę imprezy 
i budzi różne zastrzeżenia nie tylko 
organizatorów. 

Organizacji SVAZARM i Klubowi Mo 
delarzy Okrętowych ADMIRAL w Ja 
bloneć należą się słowa uznania i gra- 
tulacje za zorganizowanie tej imprezy, 
stanowiącej wielką zachętę do budowy 
nowych 1 doskonalszych modeli, Za to, 
że ma tak wspaniałych aktywistów jak 
Zdenek Tomażek junior i senior, Zde- 
nek Maly i innych, którzy potrafią 
wszystko dobrze przygotować 1 przepro- 
wadzić (łącznie z przewidzianym w pro- 
gramie zwiedzaniem miejscowych za- 
kładów pracy, wycieczki autokarem do 
Pragi, zaproszeniem na okolicznościowy 
koncert do miejscowego teatru) oraz 
zapewnić miłą, koleżeńską atmosferę. 

Mimo iż impreza była wcześniej ogło- 
szona w kalendarzu NAVIGA, tym Ta- 
zem prezentowali swe prace modelarze 
tylko 4 państw: Czechosłowacji, NRD, 
Rumunii 1 Polski. Szkoda, że 'wysiłki 
organizatorów, przygotowanie  pomieśz: 
czeń, oprawa propagandowa 1 praca 
aktywu modelarskiego, przyniosły tak 
nikie rezultaty. Nie było modelarzy z 
Bułgarii, Węgier, ZSRR, którzy, jak 
wiadomo mają również wiele do zapre- 
zentowania. Należałoby życzyć organi- 
zatorom, aby w następnym roku mieli 
lepszą frekwencję 1 więcej modeli, 
tym również z Polski, skąd możni 
chać indywidualnie na koszt 
dstnieje codzienne autobusowe połącze- 
nie z Jeleniej Góry do Jablonec), jeśli 
nie z modelami, to przynajmniej w ce- 
lu zapoznania się z dorobkiem innych 
modelarzy. 














JAN MARCZAK 
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PROBLEM ŁADOWANIA AKUMULATORÓW, ,WEBRAPROP” 





'W numerze 12/77 „Modelarza” za- 
jęto się zagadnieniem związanym z 
eksploatacją _ prostownika-zasilacza 
oraz przedstawiono sposób ładowania 
akumulatorów nadajnika i odbiorni- 
ka aparatury „Webraprop”. Schemat 
ideowy (elektryczny), prostownika 
-zasilacza wbudowanego do pudełka 
nadajnika aparatury „Webraprop” 
przedstawiono na rysunku 1. Napię- 
cie otrzymano z wyjścia prostownika 
(w punkcie A względem punktu B) 
wynosi Vog317 V. Napięcie to wy- 
korzystane jest do ładowania dwóch 
akumulatorów (nadajnika i odbior- 
nika) w połączeniu szeregowym. W 
takim połączeniu bilans napięć bę- 
dzie wynosił: 


* dobrać z zakresu 100+200 


Rys. 2 


Vo == VAo + VAN 25,6 V -- 

-+ 11,4V217V (1) 

Vao — napięcie ładowania akumula= 

tora odbiornika zmierzone na 
jego zaciskach, 

VAN — napięcie ładowania akumula- 
tora nadajnika zmierzone na 
jego zaciskach przy normal- 
nym prądzie ładowania, 

I ład sg 40 mA. Prąd ładowania zos- 

tał dobrany przez producenta tak, 

aby zapewnić warunek: 
Jład £ 0,1, Q, gdzie 
Q — pojemność akumulatora w 
Ah. 


Ponieważ pojemność akumulato- 
rów stosowanych w aparaturze „We- 
braprop” wynosi 0,45Ah, wartość tego 
prądu jest prawidłowa. Można łado- 
wać tylko akumulator nadajnika 
z wtyków 2 i 4 w gnieździe ładowania 
akumulatora odbiornika, lecz taka 
praktyka powoduje wzrost prądu ła- 
dowania akumulatora nadajnika, co 
nie jest wskazane dla prawidłowej 
jego eksploatacji, przewidzianej przez 
producenta. Prąd ładowania wzrasta, 
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gdyż zgodnie z wzorem (1) bilans na- 
pięć wygląda następująco: 

Vo = VAo + VAN Z OV +- 

+ 11V sg 11V 
Napięcie Vo na wyjściu prostownika 
zmalało do wartości Vo =11V, gdyż 
wzrósł prąd ładowania z 40mA do 
55mA. Dlatego też, chcąc ładować 
tylko akumulator nadajnika przy za- 
chowanu nominalnego prądu łado- 
wania Iład = 40 mA, należy wtyki 
2 i 4 w gnieździe zewrzeć przez opor- 
nik R, o wartości: 


Vac 5,6_V- 
Ry= Tad" 40 mA = 1400 


Praktycznie wartość tą należy wy- 
brać z zakresu 100 +- 150. Sposób do- 














Rys. 3 


boru opornika R., przedstawiono na 
rysunku 2. 
Jeżeli chcemy ładować akumulator 
odbiornika przy włożonej wtyczce w 
gnieździe ładowania należy rozpa- 
trzyć następujące trzy sposoby łado- 
wania: L 
1. Ładować tylko akumulator od- 
biornika bez możliwości jedno- 
czesnego ładowania akumulatora 
nadajnika. 

2. Ładować tylko akumulator od- 





- Rys. 
biornika z możliwością szybkiego 
przejścia do ładowania akumula- 
tora nadajnika i odbiornika jed- 
nocześnie (jak w układzie orygi- 
nalnym). $ 
3. Zapewnić ładowanie akumulato- 
rów nadajnika i odbiornika jedno- 
cześnie lub każdego z tych aku- 
mulatorów oddzielnie. 


1. Rozwiązanie pierwszego sposobu 
ładowania (rys. 3). 

Należy rozebrać wtyczkę wkładaną 
do gniazda ładowania i przelutować 
przewód z wtyku 4 na wtyk 3. Na- 
stępnie należy rozciąć kabel docho- 
dzący do wtyku 3. Pomiędzy rozcięte 
końce przylutować opornik R» o War- 
tości 

VAN 114 V 
R: = ga dw 440 MAR = 285 Q 


Praktycznie wartość tę należy do- 
brać z zakresu 200 -- 300 62 w spo- 
sób podany na rysunku 4. Po przy- 
lutowaniu opornika R» należy przy 
pomocy taśmy izolującej zaizolować 
istniejące połączenie opornika i zło- 
żyć wtyczkę. Tak istniejący *układ 
połączeń zapewnia ładowanie tylko 
akumulatora odbiornika. Chcąc łado- 
wać akumulator nadajnika trzeba 
wyciągnąć z gniazda wtyczkę i ze- 
wrzeć wtyki 2 i 4 opornikiem Ry. 


II. Rozwiązanie drugiego sposobu ła- 
dowania (rys. 5). 

Należy rozebrać wtyczkę i doluto- 
wać do wtyku 3 wtyczki dodatkowy 
przewód. Przewód należy wyprowa- 
dzić na zewnątrz przez osłonę wtycz- 
ki i połączyć z opornikiem Ra. Na- 
stępnie należy rozciąć kabel docho- 
dzący do wtyku 4 i stosując dodatko- 
wy przełącznik P, (najlepiej typu 
Isostat), zmontować układ wg rysun- 
ku 5. Opornik Ry wraz z przełączni- 
kiem P, najlepiej umieścić w dodat- 
kowym małym pudełku. Żądany stan 
pracy osiągniemy wciskając lub wy- 
ciskając przełącznik. 

LESZEK PIECHOWSKI 





glem kolejnej wystawy-kon- 
kursu jest jak określa regula- 
min „rozbudzenie zalntereso- 
wań technicznych 1 inicjatyw 
twórczych młodzieży szkolnej, 
rozwijania myśli konstruktor- 
skiej wśród młodzieży, szero- 
ka popularyzacja dorobku poz 
litechnicznego placówek wychowania 
pozaszkolnego, podstawowych 1 ponad- 
podstawowych szkół ogólnokształcących 
prowadzących działalność politechniczną 
w ramach zajęć pozalekcyjnych, wymia- 
na doświadczeń, porównanie wyników 
pracy dydaktyczno-wychowawczej | po- 
pularyzacja dorobku poszczególnych pla- 
cówek”. 

Tym razem rolę gospodarza sprawo- 
wało Kuratorium Oświaty i Wychowa- 
nia w, Rzeszowie. Rolę mecenasa speł- 
niało Ministerstwo Oświaty i Wychow: 
nia łącznie z Główną Kwaterą Związku 
Harcerstwa Polskiego, Zarządem Głów- 
nym Ligi Obrony Kraju, redakcją mie- 
sięcznika „Młody Technik”, Naczelną 
Organizacją _ Techniczną, ' Centralną 
Składnicą Harcerską, Wojewódzkim Klu- 
bem Techniki 1 Realizacji w Rzeszowie, Podkomisja oceny modeli szkutniczych w czasie wykonywania trudnej 1 odpowie. 


Dyrekcja Polskiego Radia | Telewizji w  dzialnej pracy. W środku pomiędzy modelami instruktor ZW LOK w Rzeszowie 
Rzeszowie, .Aeroklubem  Rzeszowskim, Andrzej Bator 




















Okręgowym Przedsiębiorstwem Rozpow- 
szechniania Filmów w Rzeszowie 1 Wo- 
jewódzką Pracownią Dydaktyczną w 
Rzeszowie. 

Na wystawę, nadesłano ogółem 278 
prac reprezeniujących różne dziedziny 
twórczości, 

Powołana przez kuratorium 12-080bo- 
wa komisja oceniająca eksponaty zakwa- 
litikowała na ławę 189 prac oraz 
ustaliła kolejność miejsc w poszczegól- 
nych działach. 

Ocena w poszczególnych grupach 
przedstawia się następująco: 

— dział lotniczy 1 rakietowy oceniono 

prac 73 przyznano nagród 19 
— dział szkutniczy oceniono prac '50 

przyznano nagród 20 
— dział kołowy oceniono prac 32 przy- 

znano nagród 10 
— dział modeli przemysłowych oceniono 

prac 10 przyznano nagród 1 
— dział radiotechniki, elektroniki 1 cy= 

bernetyki oceniono prac 103 przyzna- 

no nagród 7 
— dział gospodarstwa domowego ocenio- 2 

no prac 8 przyznano nagród 3. 





Model lodołamacza LENIN wykonany przez Dariusza Dąbskić 


o z MDK w Star- 
Dokończenie na str. 26 gardzie Szczecińskim, zdobywcy III miejsca w klasie mod 


redukcyjnych 











Model samochodu klasy RC EB' wykonany przez Ryszarda Model KOGI GDAŃSKIEJ wykonany przez Pawła Ozit 
Kozakiewicza z PM Szczecin zdobywcę II załejsca w klasie skiego z MDK w Przemyślu prezentuje sekretarz techniczny 
modeli wolnokonstrukcyjnych wystawy Antonina Rybką 
MODELARZ 


Wystawa wypadła okazale i za to wie- 
le słów uznania należy się mgr Marii 
Bartman, wicekuratorowi KÓ 1 W 
w. Rzeszowie,  komisarzowi wystawy 
Zdzisławowi Baniakowi, wizytatorom: 
mgr Zofil Szela, mgr Janinie Panek- 
-Wojno, mgr. Tadeuszowi Zachowi, An- 
toniemu Cyrek i wielu, wielu innym 
łącznie z członkami komisji oceniającej. 


Przed otwarciem wystawy odbyla się 
konferencja prasowa prowadzona przeż 
wicekuratora mgr Marię Bartman oraz 
przedstawicieli Ministerstwa Oświaty i 
Wychowania w osobach wicedyrektora 
Departamentu Wychowania w _ Szkole, 
Rodzinie i Środowisku: mgr. Marię Mi- 
slorny-Fitz i st. wizytatora tegoż depar- 
tamentu mgr. Stanisława Jaworowskiego. 
w konferencji wzięli udział przedstawi. 
ciele prasy centralnej i miejscowej, ra- 
dla 1 telewizji oraz przedstawiciele wy- 
różnionych w konku'sle placówek wy- 
chowania pozaszkolnego. 

Oficjalnego otwarcia wystawy w dniu 
1 grudnia br, dokonał dyrektor gent 
ralny Ministerstwa Oświaty | Wychow; 
nia mgr Stanisław Bogdanowicz. W ot- 
warciu uczestniczyli ponadto: sekretarz 
KW PZPR w Rzeszowie Zdzisław Czow- 
nicki, wicewojewoda rzeszowski Tadeusz 
Kunc, posłanka ziemi rzeszowskiej Zofia 
Mroczka. La 

W sali Zespołu Szkół ' Budowlanych 
eksponowane były, w interesującej opra- 
wie plastycznej, wszystkie nagrodzone | 
wybrane prace. 

W dziale modeli lotniczych i rakieto- 
wych wyróżniały się estetyką i funk- 
cjonalnością prace: Zbigniewa Tołścika 
1 Ryszarda Psiucha z MDK w Koszali- 











W PWZ A BEI) 


POJEMNIK NA DROBNE ELEMENTY 


O słoikach z nakrętkami typu 
TWIST pisaliśmy już w naszym kąci- 
ku. Ponieważ jednak sprawa przecho- 
wywania drobnych elementów w mo- 
delarniach jest nadal aktualna, pre- 
zentujemy za miesięcznikiem ' „Po- 
pular Mechanics" kolejną propozycję 
budowy pojemnika. 

Do budowy tego urządzenia wyko- 
rzystane zostały słoiki (4) z nakręt- 
kami (3). 

Elementem wiążącym jest deska (2) 
o wymiarach dopasowanych do śred- 
nicy nakrętek słoików. Deskę malu- 
jemy, fornirujemy lub politurujemy. 

Do jednej ze ścianek deski przykrę- 
camy nakrętki słoików w równych 
od siebie odległościach. Muszą one 
być tak dobrane, aby można było 
łatwo odkręcać poszczególne słoiki od 
nakrętek. 

Do deski przykręcamy (wkręcamy) 
uchwyty (1) umożliwiające umocowa- 
nie pojemnika w perforowanej ścian- 
ce (5). Wygięte specjalnie końcówki 
zaczepów (1) wkładamy w otwory (5) 
perforowanej płyty. 

Szklane słoiki pozwalają na lepsze 
rozeznanie rodzaju przechowywania 
elementów. 





oprac. B. GABRYSIAK 


V OGÓLNOPOLSKA WYSTAWA-KONKURS 





nie, Bolesława Szeremeta z klubu TMP 
w Łańcucie, Andrzeja Nowakowskiego z 
Pałacu Młodzieży w Szczecinie, Ryszar- 


MODELI PLASTYKOWYCH 
A Mao ka W KĘDZIERZYNIE-KOŹLU 


W dziale modeli szkutniczych prace: 
Marka Sondeja, Mariana Pamuły, Jana 
Janickiego z Pałacu Młodzieży w 'rarno- 
wie, Zenona Slufika, Moniki Łączyńskiej 
z Pałacu Młodzieży w Szczecinie, Piotra 
Nowaka z MDK w Pabianicach, Wiktora 
Mierzwy z MDK w Rzeszowie, Pawła 
Tuchowskiego z Pałacu Młodzieży w 
Warszawie. 

W dziale modeli kołowych prace: Zbig- 
niewa Zarody i Ryszarda Kozakiewicza 
z Pałacu Młodzieży w Szczecinie, Miro- 
sława Łątki, Zbigniewa Ek 1 Artura 
Vonawa z Pałacu Młodzieży w Tarno- 








W październiku ub. roku po raz piąty Zakładowy Dom Kultury Zakła- 
dów Chemicznych w Kędzierzynie-Koźlu zorganizował wystawę-konkurs 
modeli plastykowych. W ostatniej wystawie uczestniczyło 27 modelarzy 
prezentując 156 modeli okrętowych, kołowych i lotniczych. 

Wszystkie modele nadesłane na wystawę przez modelarzy z Krakowa, 
Katowic, Wałbrzycha, Ujazdu, Opola, Św. Katarzyny, Jarosławia, Tcze- 
wa, Poznania, Bolesławca, Wróblii i gospodarzy z Kędzierzyna-Koźla 
były niezmiernie ciekawe i starannie wykonane. 

Wśród wyróżnionych w grupie juniorów znaleźli się między innymi 
Tomasz Bugalski, Marek Czarnecki, Dariusz Brzozowski, Waldemar Żo- 








wie, 

W dziale elektroniki, radiotechniki | 
cybernetyki prace: Bogdana Janika 1 
Marka Polończuka z OOP Nr 2 w Kra- 
kowie, Jarosława Zalewskiego z XXV 
LO w Łodzi, Adama Dudzińskiego 1 
Krzysztofa ATmatysa z Pałacu Młodzie- 
ży w Warszawie. 

W_ dziale gospodarstwa domowego 

race: Pawła Tokarczyka, Ireneusza 
jkrzypczaka i Tomasza Dziedzica z SP 
Nr 2 w Łańcucie. 

Autorom nagrodzonych na konkursie 
prac, organizatorzy ufundowali wiele 
wartościowych i interesujących nagród, 
które zostały wręczone w dniu otwar- 
cia wystawy. Wyróżnione placówki 
otrzymały nagrody specjalne. 

Pierwsze miejsce zespołowe i okazały 
puchar ministra Oświaty i Wychowania 
otrzymał Pałac Młodzieży w Tarnowie. 

Kolejne nagrody zespołowe otrzymali: 
Pałac Młodzieży w Szczecinie, Pałac 
Młodzieży w Warszawie, Szkoła! Podsta- 
wowa. Nr 2 w Łańcucie, Młodzieżowy 
Bom Kultury w Koszalinie, Koło, Lot 
nicze Technikum Mechanizacji Rolnictwa 
w Łańcucie, Pałac Młodzieży w Katowi- 
cach i Ognisko Pracy Pozaszkolnej w 
Sosnowcu. 

Aeroklub Rzeszowski ufundował po- 
nadto autorom 16 wyróżniających się 
prac przelot samolotem nad Rzeszowem, 

Dla działaczy Ligi Obrony Kraju waż- 
ny jest fakt, że wiele z nagrodzonych 
prac wykonanych zostało w .modelar- 
niach i klubach organizacji 1 pod nad- 
zorem instruktorów LOK. 

Rzeszowska wystawa z pewnością przy- 
czyni się do rozwoju tego rodzaju dzia- 
łalności w placówkach wychowania po- 
zaszkolnego oraz modelarniach i klu- 
bach skupiających 1 wychowujących 


dzieci oraz młodzież. 
B. GABRYSIAK 
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łyński, Marek Sołtysiak, Adam Chluba i Jacek Wojnarowski. 
W grupie seniorów, wśród wyróżnionych znaleźli się Janusz Witas, 

Romąn Chodosny, Dariusz Dyrszka, Mariusz Koliński i wielu innych. 
Uczestnicy otrzymali dyplomy i nagrody. 





Model wykonany przez Romana Chodosnego 


Samochód 
osobowy 
ZASTAWA 1100 


Od prawie dwóch lat na naszych dro- 
£ach pojawia się ładna sylwetka nowego 
samochodu osobowego. Jest nim. Za: 
wa 1100. Samochód ten, to jugosłowi. 
ska wersja produkowanego na licencji 
włoskiego samochodu Fiat 128. 

Jest to samochód nowoczesny, urzeka- 
jący ładną linią zewnętrzną nadwozia, 
Pięciodrzwlowe nadwozle i przestawne 
tylne siedzenia stanowią udane połącze- 
ile limuzyny z samochodem typu combi. 

Zastawa 1100 to idealny popularny si 
mochód rodzinny spełniający wszystkie 
potrzeby w zakresie komunikacji, w tym 
również bliskiej i dalekiej turystyki. 

Samonośne nadwozie, dobre zawiesze- 
nie, podwójny układ namulcowy zapew- 
niają pasażerom wygodną jazdę. 




















DANE TECHNICZNE 


— silnik — czterocylindrowy, pojemność 
skokowa 1118 cms, stopień sprężenia 
8,8, moc maksymalna (DIN) 55 KM 
przy 6000 obr./min. 
napęd — przedni 

hamulce — z przodu tarczowe, z tyłu 
bębnowe. Postojowy — mechaniczny 

— zawieszenie — przód i tył — niezależ- 
ne 

— koła — 41/23 X13" 

— instalacja elektryczna — 12 V 

— nadwozie — samonośne, pięciodrzwio- 
we, pięciomiejscowe 

zbiornik paliwa — 38 litrów 

długość — 3840 mm 

szerokość — 1590 mm 

wysokość — 1375 mm 





Ua LĘLUGUŁBU 


rozstaw osi — 2449 mm 
masa — 830 kg 
Szybkość max. — 134 km/h 


zużycie paliwa na 100 km — 8,8 1. 


BUDOWA MODELU 


Samochody te w dość dużej już ilości 
jeżdżą po naszych drogach, a więc nie 
powinno być kłopotów z uzupełnieniem 
brakujących informacji na temat ich 
budowy. 

Na pierwszym arkuszu przedstawione 
zostały rzuty podstawowe określające 
jednocześnie wymiary. Ponadto niezbęd- 
ne przy budowie przekroje. Ten sam 
rysunek zawiera również trzy znaki fir- 
mowe, przykręcane do nadwozi 

Nadwozie modelu możemy wykonać z 
inatów, blachy lub drewna. Wybór 
materiału ' określa jednocześnie  właści- 
wą metodę wykonania. 











LWYZADI 
O a 


Sposoby wykonywania nadwozi były 
duż wielokrotnie opisywane przy różnych 
okazjach na łamach naszego pisma 1 
dlatego nie wracamy do tego. 

Dokładność wykonania modelu zależy 
od wielu czynników, a przede wszystkim 
od tego, czy ma to być model wysta- 
wowy czy też przeznaczony do startów 
na torach RC. 


Zawodnicy budujący swoje modele do 
startów w klasie RC EB upraszczają w 
znacznym stopniu budowę ponieważ re- 
gulamin dla modeli w tej klasie jest 
bardzo tolerancyjny. 


Inaczej sprawa wygląda w klasie RC 
EA, gdzie sędziowie oceniający modele 
domagają się dużej precyzji wykonania 
oraz zgodności z dokumentacją. 


'W arkuszu drugim podanych zostało 
wiele szczegółów, które — naszym zt 
niem — ułatwiają wykonanie modelu. 


Pokazane w rysunku przekroje ustru- 
ja elementy zawieszenia. Elementy te 
po niezbędnym uproszczeniu konstrukcji 
nożna zastosować w budowanych mode- 
Jach. 


Jeden z rysunków przedstawia sposób 
konstrukcji | umocowania siedzeń oraz 
wyposażenia kabiny samochodu. Na tym 
samym rysunku widzimy miejsce zamo- 
wice) drążka przekładni skrzyni bie- 
gów. 


Kolejne rysunki pokazują konstrukcję 
kabiny z kierownicą, tablicę rozdzielczą 











oraz umieszczenie silnika wraz z ele- 
mentami układu wydechowego z tłumi- 
kami. Sądzę, że każdy z rysunków może 
się okazać przydatny przy budowie, W 
sumie razem wzięte dają nam one po- 
gląd na konstrukcję niewidocznych z 
zewnątrz elementów podwozia i nadwo- 
zia. Samochody Zastawa malowane s: 
na różne kolory pastelowe. 

Model przed malowąpeim musi dobrze 
wyschnąć, by później nie było na nim 
szpecących wygląd pęknięć lakieru. Po- 
wierzchnię modelu pokrywamy przed 
malowaniem farbą podkładową, a po 
oszlifowaniu dopiero malujemy. 

Po wyschnięciu, do modelu przykrę- 
camy lub doklejamy drobne elementy 
ozdobne tj. zderzaki, lusterka, nakrętkę 
wlewu paliwa oraz znaki firmowe. 
Wszystkie te elementy musimy dopaso- 
wać do całości przed pomalowaniem. 

Przed przystąpieniem do budowy mo- 
delu należy rozstrzygnąć, gdzie zostaną 
wbudowane w nim urządzenia zasilają” 
ce, napędowe i przeznaczone do kiero- 
wania modelem. 


Sądzę, że mimo trudniejszych warun- 
ków startowych, znajdą się jeszcze mo- 
delarze wierni redukcji i model Zasta- 
wy zobaczymy na jednych z kolejnych 
zawodów modeli samochodowych RC lub 
na wystawie. 





B. GABRYSIAK 
Drugi arkusz w nrze 2/79 
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Przekroje nadwozia 
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LUDZIE 
MODELARSTWA 





Jest człowiekiem jeszcze młodym, 
a już znanym i cenionym działa- 
czem LOK w województwie Białą 
Podlaska. Urodził się w osadzie 
Platerów k. Łosice. Ukończył Techni- 
kum Elektryczne w Siedlcach. Jako 
uczeń w 1960 roku był modelarzem 
w Domu Harcerza w Siedlcach. Tam, 
w pracowni prowadzonej przez zna- 
nego w Polsce instruktora LOK 
Stanisława Maciejewskiego, budo- 
wał swoje pierwsze modele okrę- 
tów. W modelarni nauczył się wie- 
le. Poznał też wybitnych modela- 
rzy, jak Janusza Koczkodaja czy 
Ludomira Nowakowskiego. 


Z Siedlec powraca do swojej ro- 
dzinnej wioski — Platerowa, Po- 
dejmuje pracę w Zakładach Ma- 
teriałów Magnetycznych „POLFER” 
w pobliskich Woźnikąch. Zdobywa 
uznanie załogi i kierownictwa. Jego 


TADEUSZ DEC 


osobowość społecznika nie pozwala 
na bezczynność. Zakłada w Plate- 
rowie Wiejski Klub Modelarstwa 
LOK, jedyny tego rodzaju w woje- 
wództwie, a nawet w Polsce. Do 
klubu uczęszcza obecnie 19 chłop- 
ców, uczniów  Zbiorczej Szkoły 
Gminnej i 6 modelarzy już pracu- 
jących. A 

Rodzice początkowo z nieufnością 
odnosili się do ich popołudniowych 
zajęć. Szybko jednak zmienili zda- 
nie, gdy prezes Tadeusz Dec urzą- 
dził wystawę prac swoich wycho- 
wanków. Pochwalono jego inicjaty- 
wę. Należy zaznaczyć, że instruktor 
T. Dec zajęcia z młodzieżą prowa- 
dzi społecznie. To jest jego pasja. 
Cieszy się z każdego osiągnięcia 
swoich wychowanków. Tacy jak 
Marek Guminiczuk czy Krzysztof 
Siemieniuk, na pewno wyrosną na 
dzielnych modelarzy LOK. Są naj- 
lepsi i najaktywniejsi w Wiejskim 
Klubie LOK. 

Bogate są plany klubu na przy- 
Sszłość. W 1979 roku, jego członko- 
wie wystartują na zawodach woje- 
wódzkich w Białej Podlaskiej. Przy- 
gotowują się też do zademonstro- 
wania swoich modeli na pochodzie 
pierwszomajowym. 


ZW LOK w Białej Podlaskiej do- 
ceniając dużą rolę wychowawczą 
klubu, przydziela jego członkom no- 
wy zestaw narzędziowy. Wysoko też 
ceni zajęcia młodzieży Stanisław 


Marciniuk — dyrektor Zbiorczej 
Szkoły Gminnej w Platerowie. 


Tadeusz Dec jest również inicja- 
torem powstania w Platerowie Klu- 
bu Strzeleckiego LOK, który skupia 
50 członków. Są to lekarze, mili- 
cjanci, rezerwiści i miejscowa mło- 
dzież. T. Dec jest również wicepre- 
zesem Zarządu Gminnego LOK w 
Platerowie. Wraz z prezesem, inż. 
Szczepanem  Czarnockim —  na- 
czelnikiem gminy, prowadzą oży- 
wioną propagandę na rzecz obron- 
ności w Platerowie i pobliskich 
wioskach. T. Dec działa też jako 
członek Wojewódzkiej Komisji Mo- 
delarstwa LOK w Białej Podlaskiej. 
Ich gminny zarząd LOK skupia już 
6 szkolnych kół oraz 7 wiejskich. 


Ofiarna, pełna pasji i oddania 
sprawie ludowej obronności dzia- 
łalność Tadeusza Deca uhonorowana 
została nadaniem mu złotej odznaki 
„Zasłużony działacz LOK”. Został 
on też obdarzony mandatem spo- 
łecznego zaufania — był delegatem 
VII Krajowego Zjazdu Ligi Obrony 
Kraju. 





Trzeba nam więcej takich działa- 
czy jak Tadeusz Dec, którzy koń- 
cząc szkoły w miastach, powracają 
do swoich rodzinnych wsi i tam 
prowadzą szeroką działalność spo- 
łeczną. 


STEFAN SMOLIS 
Fot. J. Ziółkowski 
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CO PROPONUJE CSK 


1,50— zł. 


oraz listwy modelarskie w asortymencie w cenie od 


Papier japoński z importu 


Centralna Składnica Harcerska PP Oddział w War- 
szawie poleca sprzedaż w swoich punktach detalicz- 
nych: 


Modele plastykowe — Sp. Pr. „Plastyk” 


Samolotów: Jak-1 i „Czapla” w skali 1:72 — cena 
48 zł.; zestaw samolotów — cena 28 zł.; — mikrosa- 
moloty w cenie 12 i 13 zł. 


Zestawy modeli latających do składania — Wyt. Pre- 
fabrykatów Modelarskich APRL w Krośnie 


Szybowców: „Jaskółka” w cenie 24 zł; „Świerszczyk” 
w cenie 10 zł; „Sowa” w cenie 59 zł oliber” w ce- 
nie 100 zł; „Plastuś” w cenie 8 zł; „Czajka” w cenie 
27 zł; „Junior” w cenie 50 zł; „Promyk” w cenie 18 zł 








w kolorach: biały, zielony, czerwony, niebieski, poma- 
rańczowy w cenie 5—14 zł za jeden arkusz. 


Silniki produkcji radzieckiej 


„Roduga” 2,5 cm w cenie 1300 zł; „Rytm” 2,5 cmt w 
cenie 230 zł; „Striż” 0,8 cm* w cenie 215 zł; „Meteor” 
2,5 cm3 w cenie 270 zł; „Poliot” 2,5 cem* w cenie 450 zł. 


Różne części dla modelarzy lotniczych 
— import z CSRS 


Linki w cenie od 26—40 zł; uchwyty plastykowe w 
cenie 20 zł; spadochrony w cenie 26 zł. 





Haza [IGN 
BIBLIOTECZKA 





LOTNIARSTWO 


Dobrze się stało, że wreszcie ukaza- 
ła się w ramach biblioteczki „Skrzy- 
dlatej Polski” książka szeroko oma- 
wiająca zagadnienia teorii i praktyki 
z dziedziny budowy i użytkowania 
lotni, jako statku „powietrznego. 

Wielu czytelników „Modelarza”, 
zwracało się do naszej redakcji o po- 
moc w otrzymaniu dokumentacji do 
budowy lotni. Wiadomo nam było też 
0 tym, jak młodzież w swoim zapale, 
zaczęła budować lotnie z nieodpo- 
wiedniego materiału, co było przy- 
A wielu wypadków podczas lo- 
tów. 

Książka pt. „Lotniarstwo” jest elo- 
mentarzem — wprowadzającym czy- 
telnika w świat lotniarstwa. Zamie- 
szczono w niej obszerny rys histo- 
ryczny lotniarstwa, kronikę rozwoju 
lotniarstwa PRL. W rozdziale — Bu- 
dowa lotni, znajduje się obszerny 
materiał omawiający poszczególne 
etapy budowy lotni, materiały kon- 
strukcyjne na wykonanie szkieletu 
lotni, pokrycia miękkopłata, cięgieł 
linkowych itp. W rozdziale — Cha. 
rakterystyki lotni, zamieszczone 20- 
stało kilkanaście rysunków różnych 
konstrukcji lotni zbudowanych na 
świecie. 

Obszernie omówiono w książce te- 
orie lotu miękkopłatów. Są tam za- 
warte doświadczenia fachowców w 
tej najmłodszej dyscyplinie wśród 
sportów lotniczych. 

Czytelników zaciekawi też rozdział 
— Użytkowanie lotni, gdzie znajdą 
wiele praktycznych porad. 

Wiesław Stafiej Lotniarstwo. 
Wydawnictwa Komunikacji i Łącz- 
ności 1978 r. Format A-5. 192 str. 
Nakład 15000 egzemplarzy. Cena 
20 zł. 








WYDAJE 
ZARZĄD GŁÓWNY 
LIGI OBRONY KRAJU 


CZASOPISMO  ZALECONE DLA 

BIBLIOTEK SZKÓŁ LICEALNYCH 

PISMEM MINISTERSTWA OŚWIA- 

TY NR PO/3-3081/57 Z DN. 21 
MARCA 1957 R. 


Iwona Czyjkowska — ul. Szułkowskiego 
22/8, 85-656 By: — poszukuje ni 
„Małego Modelarza”: 1/60, 8/64, 
12/70, 2/72, 10/73, 8/76, 1/T8 oraz „Planów 
Modelarskich" z rysunkami samochodów. 
W_ zamian proponuje „Małego Model. 
rza nr 7, 10—11/77 1 „Plany Modelarskie 
nr 84 z samolotem Wiesław Ki 
wał, ul. Wroniecka '25, 64-410 Sieraków 
Wlkp. — pilnie poszukuje 2-, 3- lub 4-ka- 
nałowej aparatury do zdalnego sterowa- 
za co może oddać kompas ż I wojny 
światowej lub zapłaci gotówką. Maciej 
Polański — ul. Wyzwolenia 4/1, 32-332 
Bukowno — poszukuje „Małego Mode- 
Jarza nr: 6, 1/78, 2, 4, 6/73, Ś/T2, 1—2/74, 2—3, 
6/69, 1, 4, 12/68, 16/67, 2/66, 1, 3/65, Żapła” 
ci gotówką. Marek Flis — ul. Wyzwole- 
nia 35—1/1, 81-051 Gdynia — poszukuje 
następujących numerów „Modelarzą”: 1, 
2, B/(8 — za co oferuje „Modelarzi” nr 
8, 10, 11/73, 1, 2, 3, 6, 8/14, 7/75 (do wy- 
boru). Wiesław Frączek — ul. Lubicz 26 
m. 11, 31-504 Kraków — odstąpi lużne nu- 
mery” „Małego Modelarza”. Stefan Ol- 
szowski — ul. 1 Maja 20/23, 42-750 Kalety 
poszukuje „Planów  Modelarskich” 
pancernika „Rodney” oraz „Małego Mo- 
delarza” nr 12/65, 12/68, 6/72, 7/70. W za- 
mian oferuje numery 9/77, 2—3/78, 
nr 82 „Planów Modelarskich”, 



































delarza”, 4 numery „Młodego Technika”. 
Wykaz na życzeni Ryszard Jakul 





Oliwa — jukuje „Małego Modelarza' 
nr: 5, 10765, 1E)AR, 8/06, %, 3. 0. 40/67, 
6,_ 11/68, 6/69, 3, 10—11/70, 4/71, 11/72, 2, 
3/8, 5, 10/7%6. Artur Tarasiewicz 


1—5, 

— ul, Słowackiego 14/18, 21-040 — Świd- 
nik — pilnie poszukuje „Małego Mode- 
larza z lat 1958—71 oraz numerów: 2, 3, 





78, 10, 11/72, 1, 3, 6, 7—28, 9, 1/3, Ś, 
8]14, 1/78. W zamian oferuje następujące 
numery „Małego Modelarza”: 10/73, 12/74, 





5, 7 11/5 oraz numer dodatkowy 75, 
5, 10/76, 5—6, 7, 10—11, 12/77 lub za” 

ici gotówką. 'Mariusz Cichy — ul. 
micica 12/12, 50-320 Polkowice — pilnie 
poszukuje „Małego Modelarza” nr.: 12/58, 
1/89, 1/4 4/61, 6/64, 12/65, 4/66, 
9/66, 2/67, 2/62, 6/62, 5/63, 10/63, 3/67, 10/77, 
11/68, 12/68, 9/69, 2/70, A/M, A j1,_6/72, 
3/m, 8/44, 8/75, 6/78, 1/75, 11/75, 
zaplaci gotówką. Piotr Małachowski — 
ul. Reja 7 m. 1 — 11-400 Kętrzyn — pil- 
nie poszukuje polskiego parowozu 080- 
bowego serii OK 22, oraz książki J. Ja- 






























nowskiego pt. „Modelarstwo Kolejowe" 
1 „Koleje Miniaturowe". Zapłaci gotów- 
ką: Andrzej Bodlo — ul. Żymierskiego 
68/11, 12-600 Świnoujście linie poszu- 
kuję aparatury 4-kanalowej (może, być 
zwykła). Andrzej Górka ul. Słowachiego 
2, 48-370 Paczków — 










J. Magnuskiego pt. ,. 
Wydawnictwo MON 1859 rok. Zapł 
tówką. W. Sychłowy — ul. Grot 
41-902 Bytom — kupi silnik mot 








326 Pietrzykowice 256, woj. Bielsko- 





Biała — poszukuje „Małego Modelarza” 
9/58, 6, 10/50, 4/60, 2, 10/61, 4/62, 
10/84, 3, 6/65, 6/66, Ż, 10, 12/68, 6, 









3, 10—11/70, 9/71, 6/72, 3/73, 6—1, 
6, 7/78 1 roczniki z 1964 1 loT? r 
Za 09 zapłaci gotówką, Janusz Prorok 

ul. Kościuszki 8/14, i1—210 Sępopol 
pilnie poszukuje „Małego Modelarza” nr 
$—6/T, 3/58, 11/60, 12/60, 12/68, 1/65, 9/6 
qm, 12/70, 9/1. 22, 6jra 6—1/14, 1/8, 
4—5/%, 11—12/%6. W zamian proponuje 
szygrysy" lub zapłaci gotówką. Ryszard 
Wasiak — ul. Nieduża 12 1, 02-274 
Warszawa — poszukuje „Małego Modela- 
rza” nr.: 10/89, 12/60, 2, 8, 10/61, 1, 6/63, 
1/84, 1, 5, 6, 8/65, 2, 6, 11/66, 2," 6,' 10/67, 
1, 4, 12/68, 1, 12/69, 2, 1/70, 1, 9, 
12m), 8,_9/2, '2, 4, 6, 12/13, 6, '8/64, 7, 11/75, 
1, 4, 6/76 1 rocznik 1977. Ża co zapłaci 
gotówką. Krzysztof Jackowski — ul. 
Warszawska 49, 97—140 Koluszki, woj. 
Biotrkowskie — poszukuje „Małego Mo- 







































lelarza”* nr.: 5—6, 8, 12/70, 1—6, 7—8/11, 
2, 3, 4, 6, 7, 10, 12/78, 1, 4%, 5, 1d, 9, 10, 
11/73, 1, 2, 5, 10—11, 12/7, 4, 9, 10/75, 3, 
6, 7, 8, 9/76. Za co zapłaci gotówką. Piotr 
Dolata — ul. Niedziałkowskiego 76/17, 
63-000 Sroda — poszukuje „Małego Mode- 
larza” nr. Fit 3/88, BP 4/62, 
10/64, 4/68, 12/68, 3/70, 1—2/ imian 





oferuje model" samolotu all 1:72, 
„Plany Modelarskie” nr 72 z 1976 roku, 
lub zapłaci gotówką. Leszek Kossowski 
— ml. Zdrojowa 27a, 87-720 — Ciecho- 
cinek, woj. włocławskie — poszukuje 
„Małego Modelai nr.: 1/62, 7/63, 2/65, 
11/67, 2/68, 18/68, 12/72, 10/78, 

1/%6. Zapłaci gotówką. Leszek Dąbrowski 
. Mściwoja 50/19, 80-357 — Gdańsk- 











nowy WEBRA 40 RC (6,5 cm») z tłumi- 
lem lub innej firmy (np. OS Max, K/B, 
Super Tiger, MVVSÓ oraz dokład: la. 
ny 1 rysunki samolotu P lic, 
również sprzedać nie dokończon: 
turę proporcjonalną 4-kanałowi 
Micro 0,5, 2 drążki sterowe Futaby, zmon- 
towane na płytkach, nadajniki i odbior: 
niki), ponadto luźne numery „Modela- 
rza” | „Modi Paweł Ziebart — ul. 
Sobieskiego 70A m. 31, 02-930 Warszawa 
— poszukuje modeli plastikowych 1:72 
(nie, sklejonych) firm, zachodnich oraz 
rodukcji CŚRS, za które zapłaci gotów- 
ą lub leni na numery „Małego Mo- 
delarza”, breloczki i proporczyki. 
Mirosław Sobczak — ul. Konstytucji Lu- 
dowej 50c/56, 41-208 Sosnowiec — poszu- 
kuje następujących numerów „Małego 
Modelarza'; 3/58, 10/59, 4/60, 2, 4/61, 1/62, 
10/63, 2/64, 2/68, 12/68, 10/75, 1—2, 1/76. Za- 
płaci gotówką: Piotr Olszowy — ul. Hut- 
nicza 2/4 400 Krosno — poszukuje 
numerów .„Małego Modelarza”: 6/72, 12/73, 
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(5 servo 

































1/0. Do wymiany przezna” 

10—11/77, 1/71, -8/78, 8—9778 

zapłaci gotówką. Sławomir 

Kębłowski — ul. Ćwiklińskiej 10 m. 178 
bl. 108 Łódź odstąpi zrobione i nie zro- 


bione modele samolotów w skali 1/72. 
Wykaz na życzenie, po załączeniu Znacz- 
ka pocztowego na odpowiedź. Jarosław 
Szczepańczyk — ul. Zawadzkiego 9/5. 
56-400 Oleśnica — poszukuje zwrotnie 
tomatycznych oraz innych części do ko- 
lejki elektrycznej TT. W zamian ofei 
następujące numery „Małego Modela- 

4, 5—6 1, 8, 9, 10—11/77, 2—3, 7, 
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MODELARZ 
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Foro 


e FOTOCIEKAWOSTKI 


e FOTOCIEKAWOSTKI 


e FOTOCIEKAWOSTKI 


IMLSOMWNSIDOLOH © 


UALULIMA 
LWLWACH 
POCZTOWYCH 


W 1968 roku Poczta Polska wydała z okazji 

XI Szybowcowych Mistrzostw Świata piękną 

serię znaczków, których rysunki przedstawia- 

ją różne typy szybowców: 

40 gr — Zefir, W gr — Bocian, 1,50 zł — Jaskół- 
b — Mucha, 4 — zł — Foka, 5,50 zł— 


W Polsce prekursorem budowy szybowców 
był Cz. Tański (1862—1942), wynalazca lotni, 
od 1893 roku budował modele latające. W 18985 
zbudował szybowiec „Lotnia”. na s 
komał kilku skoków "długości 206 metrów. 
Portret Cz. Tańskiego i jego „lotni” przedsta 
wia znaczek 50 gr wydany w 1978 roku w serii 
„Rozwój lotnictwa polskiego”. 

Po drugiej wojnie światowej szybownictwo 
rozwinęło się szeroko, polscy szybownicy uzy. 
skali tytuły mistrzów Świata, a także medaic 
Lilienthala — najwyższe odznaczenie lotnicze. 


STANISŁAW KOLIŃSKI 
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„KACZKA” NA UWIĘZI 


Czasopismo Flying Models zamieś- 
ciło zdjęcie i rysunki modelu akroba- 
cyjnego na uwięzi w układzie tzw. 
„Kaczki”. Konstrukcja ciekawa i nie 
spotykana w naszyłn kraju. 
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ZAPAŁEK 
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KARABIN MONTOWANY NA DOLNYCH PŁATACH 
SAMOLOTÓW 1SERII.__. 


PON LI 


| SS 008 | 


KABINY. PRZYSTOWANA DO 
MONTOWANIA NA SAMOLOTACH 


/ | MA B5% pierwszej serii Samobty tej 
serii oznaczone były numerami: od 
B-534.2 do B-534.101. 


TABLICA PRZYRZĄDÓW 
SERIĄ 1i 2. 
SKALA:1 24 





OWIEWKI NA KOŁA | 85% __ | 
TYLKO 314 SERIA. Seriali 2|Seria3i4|8k53% _| 


że 


O 


lej serii Samoloty tej 
oznaczone były numerami :od 
B-53%.102 do B5%.1 


0007477077. 
j020207070707079) 
0202000009, 


KÓŁKO OGONOWI 
OD PŁATOWCA nr. 194. 


TABLICA PRZYRZĄDÓW 
SERIA 314. 
SKALA 1:24 


DREWNIANE ŚMIGŁO FIRMY LETOV 
© 31m STOSOWANE NA PŁATOWCACH 
UWAGA! BALDACHIM W 


WERSJI Bk.534 POKRYTY B53% SERI 1,213. 


DRĄŻEK 
SIEROWY B-5% trzeciej serii. Samoloty tej 


numery:od B-53%4.48 do 
TABLICA PRZYRZĄDÓW W 


e RANEM, WERSJI  Bk.534. 
Ą 
0 





NY z ? SKALA 1:24 


7ESYB! IRHJS7 TESH VN JNVMOSOLS 
WIĘGAQLT1 AWUI4 O39IN$ IMOTVLIN 


VA_Bk53%. Samoloty tej wersji 
oznaczone były numerami: od 
6 PUŁK LOTNICZY Bk-534.501 doBk:534.555. 


AHA, 
CZERNÓWY Lew w 
SRA 5 PUŁK LOTNICZY 


1 PUŁK LOTNICZY BRNO GODŁO 3 PUŁKU LOTNICZE- 


PRAHA. 


BIAŁY LEW W NIE- NIEBIESKI 


- 2 PUŁK LOTNICZY 
tej serii oznaczone były numerami: OLOMOUC__ 
od B-534.1% doB-534,.445. 





